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·Szóste 

posiedzenie 
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działaczy kulturalnych 
naszego 
województwa 

Wczoraj w Łodzi w Prezy-

4 
w 

ministrów 
Genewie KZP.RESS 

diwn WRN odbyła się nara-
da poświęcona zagadnieniom 

. 
. 

pracy kulturalno-oświatow ej 
w naszym województwie w 
okresie jesienno-zimowym. 

W czasie narady przewod-

1 ••• , : ~ 1 • l!. rTJV" __ h W'!. AA 11 •••• niczący WRN Julian Horodec-

M l"n1"ster Mołotow1---HA;ł-i:J_1"'Y_ VMI'_ ......... ""'S ___ ki wręczył najbardziej ofiar-nym pracownikom na polu 
kultury zaszczytpe wyróżnie-

ł • d nia. Dyr. Teatru Ziemi Łódz-
$ Wier za Rok m Łódź, piątek 4 listopada 1955 r. Nr 264 (678) kiej Stefania Domańska ude-

korowana została Złotym 
Krzyżem Zasługi, nauczyciel 

bezpl•eczen" siwa Stanisław Rolewski ze Śle-
szyna - Srebrnym Krzyżem 
Zasługi. Ponadto 15 innych 

Za cenę złudnego 
h ł 

działaczy otrzymało Medale zachodnie C cą W ączyć Dziesięciolecia, am. in. znani 
twórcy ludowi Strycharska-mocarstwa 

zjednoczone N iem cy do NATO ~~wrykowicz i Józef G~~~o-

granicznych poparł stanowisko I J • I. " GENEWA (PAP). - W dniu\ o zapewnieniu bezpieczeństwa 
3 listopada br. odbyło się szci6Le Europy Qraz skomentował CZlóSĆ 
POOiedzenie ministrów spraw za- dyrektyw szefów rządów, doty­
granicznych czterech mocarst..v. czącą tych zag&dnień. Twierdz.J 
Dyskusja toczyła się nadal n9.d on, że wysunięty przez mocar-
Pierwszym punktem porzą<lka stwa zachodnie projekt przeW.-
dziennego bezpieczeństwem duje zjednoczenie Niemiec, POd-
Europy i problemem niemie- czas gdy - zdaniem delega.: ji 
cltim. amerykańskiej - projekt radzie-

Pierwszy za.bral głos min. Dul- clci tego nie przewiduje. Dulles 
!es, który w blisko godz.in.."lym twierdził również, iż propozycje 
m·zemówieniu oświadczył m. i.!J.., mocarstw zachodnich zapewruają 
że pnestudiowal uważnie pro;.io- ~rzeprowadzenie wolnych wybe>­
zycje radzieckie i doozedl do !'ÓW w Niemczech oraz bronił te­
wniosku, iż jeśli chodzi. o be:c.- zy, że plan zachodni odpowiada 
o ieczeństwo europejskie, to interesom narodu niemieckie>?o 
orzedistawiciele mocarstw zachod gwarantując jednocześnie bez­
ruch udzielili już odpowiedzi na pieczeństwo Europy. 
te propozycj~ w swych poprzed- Następnie krótkie przemówie-
nich przemówieniach. nie wygłosił Pinay oświadcza;ac 

Dullesa i Pinay'a. Brytyjski m.:- U 7, W K rO lee 
DJ.Ster spraw zagrarucznych o-
świadczył, że zbadał uważrue d e b j ut u i e 
propozycje delegacji radzieckiej ~ 

! jest nimi rozczarowany, ponie- p , ł 
waż opierają się na założeniu, iż ans WC>Wa 
istn , eją dwa odrębne i suwerPn-
ne państwa niemieckie. Mac Mt!- Orkiedra Jazzowa 
lan omówil szczegółowo plan 
Edena 1 zaznaczy!, że zdai:u::rn w ARS ZA w A. - Prawdopodob­
delegacji brytv1skiej - plan t'"n me ieszcze w tym roku milosmcy 
zapewnia szybkie zjednoczen:e muzyki 1azzowei będą mogli okla­
Niemiec. Nawiązując do projek- sk1wać oczekiwany z niecierpliwo­
w radzieckiego w sprawie utwo- ścią p1erwszv wvstęp Państwowej 
::zenia rady ogólnoniemiecr.,cJ I Orlue stry .Jazzowej pod dyrekcją 
Mac Millan oświadczył, że raca Rvszarda Damro-sza 
taka nie doprowadzi do zjed!lo- Państwowa Orkiestra Jazzowa ll­
i?zenia Niemiec aru do zacieśrue- czy 39 osób. otrzyma ona wkrótce 
n,ia kontaktów między obu czę- część instrumentów z Importu. Mu­
ściami Niemiec, gdyż jego zda- zycy występować b~ą w błękit­
ni~m - przedstawiciele NRD 1 nvch smokingach. a cały program 
NRF · d ·d d od Zd otrz yma atrakcyjną e>prawę sce-

Trudno doprawdy przewidz;ieć, 
czy zgodnie z planem ZBM, do 
końca bież roku blok 35 przy 
ul. Wierzbowej stanie pod da­
chem. Prace są tu, z powodu o­
późnionej dokumentacji tect>-

nicznej, malo zaawansowan' 
Ukończono dopiero w jednej 
części budynku lawy fundamen­
towe, w drugiej zaś kładzie się 
mury parteru. 
Ponieważ w bloku 35 mieścić 

Sekretarz stanu USA twi<>r- m. in., że jeśli delegacja radz:e­
dzi, że uczestnicy konferencji eka uwzględni stanowisko mo­
m ieliby już wyrażny obraz spo- carstw zachodnich w sprawie 
sobu zapewnienia bezpieczcil- Niemiec, to mocarstwa te gotl.>­
stwa Europy, ale mogłoby to nc.- we są uczynić krok w kierunln1 
stapić jedynie pod warunkiem - pozycji ZSRR. 

• nie OJ ą 0 zg y. a- niczm1 Zespół oosiaaać będ1'ie so-
niem Mac Millana, rada - je~li listów-oieśn i arry Usłyszymy pio­
nawet z.ostanie powołana - nie senkl polskie, francuskie, rosyjskie\ 
będ.zi.e zdolna do podejmowarua J angielskie śpiewane w języku 
żadnych uzgodnionych decyzii. orvqinalnvm. 

Przodująca brygada muranka Wacława Morawskiego przy bu· 
dowie kanałów prowadzących do kotłowni bloku 35. 
Na zdjęciu od lewej: Wac!aw Morawski. Waciaw Margielskl, 
Józef Podstawka, Wladyslaw Sobcrnk, Zygmunt Mączyński, 

Józef Czerwiński, Józef Pawłowski. 

1 to bardzo ważnym - że zosta- Pinay zaznaczył, że jest prze­
n ie ooiągn:ięte porozumienie w ciwny zaprosZR!ll.iu prz.edstawic1e 
s prawie Niemiec. Propozycje ra- li obu państw niemieckich na 
cizieckie - powiedział Dulles - konferencję genewską. NRD i 
.;ą . zdaniem delegacji amerykań- NRF_ powiedział delegat Fran­
"'kiej niemożliwe do przyjęcia ja cji _ są państwami 0 tak od­
ko nie-zgodne z dyrektywami sz.c- miennych ustrojach społecznrh, 
lów rządów. ze ich praedstawiciele będą nie-

Mówca podkreślił, że projekt ra- ----------------------------­
dziecki nie określa liczby przed- (-. 
stawicieli obu cz.ęści Niemiec _:ie 0 e W a 

się będzie kotłownia zdalaczyn­
na, praca brygad murarskich 
skoncentrow ana jest na jej wy­
kończeniu. Pracuje tutaj .najlep 
sz.a brygada murarska Wacława 
Morawskiego wyrabiająca 200 
proc." normy. Kotłownia ma b:-·ć 
czynna 10 Ustopada br. Przypusz 
czalnie, jeżeli oczywiście ZIS 
da sobie radę ze swymi robota­
mi, termin ten bf;dzie dotrzy­
many. Natomiast goorzcj wygl•i­
da zakończenie stanu surowego 
budynku. 

aiJ też nie prz.ewidujc, czy w 

Dulles przeszedł następnie do wątpliwie wypowiadali poglądy 
ncz.egółowego omówienia propo- ~alkowicie sprzeczne, co nie t>.,~ 
zycji mocarstw zachodnich w dzie mogło przyczynić się do <>­
sprawie zjednoczenia Niemiec i i::iągnięcia pootępu w rokowa­
powtórzyl wysuwane już poprZ<.~ n lach. Pinay zaproponował, by 
dnio argumenty mające uzasad- za podstawę dyskusji wzięto pro-

radtie będzie obowiązywała za­
sada proporcjonalności., czy de­
cyzje będą podejmowane jednc­
m7ślnie, czy też w inny sposób. 

Nast-ępnie zabrał glo.s min. Mo-
łotow. · 

Konferencia prasowa 
delegacji obserwatorów NRD 

nić stanowisko tych mocarstw. pozycje mocarstw zachodnich. 

Wypowiadano tu pogląd - po- GENEWA (PAP}. - Oma 3 listo­
wiedzial minister Mołotow - :że pada odbyła się w Doonu Prasy w 
stanowisko delegacji radzieckiej Genewie konferencja prasowa zwo­
w sprawie utwor-z.enia rady osól lana przez delegację obserwatorów 

Z kolei Dulles mówil o wol- Mac Millan zabierając głos po 
nych wyborach w Niemczech ilfrancuskim ministrze spraw za-

NRD. Konferencja wzbudz.iła wlel­
noniemieckiej nie jest zgodne z kie zainteresowanie. - Przybyło na 
dyrektywami. Nie trudno wyici- nią przeszło 200 dziennikany. 

Walki na 
Egiplu • I 

• granicy 
Izraela 

zać, że tak nie jest. Trzeba zwró Podsekretarz stanu w Minister· 
cić uwagę na cz.ęść wstępną dy- stwj.e Spraw Zagranicznych NRD, 
rektyw i wówczas łatwo prze- Georg Handke, złożył oświadcze· 
konać się, że propozycje radzie- nie. w lctórym stwierdz.ił m. In: 

ckie ściśle od~adają dyre~- Naród niemiecki oczekuje, że na 
tywom. PropozycJe te kieruJą obecnej konferencji ministrów 
kwestię zjednoczeni.a Niemiec na spraw zagrania.nych, zarówno 
tory praktycznej realizacji. Praw p~e_dstawiciele Nie~ie<:kiej Re~u· 
dą jest, że propozycje radzieckie bliki Demokrat'Y'.c~J 1ak ~ N1e­
nie przewidują przeprowadzeaia m1ec~1e1 Republi.kf Federalne] ~ędą 
=vborów ogólnoniemieckich w moqh przedstaw1c . sw~ st.anowisko 
·· ' . . , _ wobec problemu DlemJ'eCkiego, Na· 
1956 roku. DelegacJa radziecll"a ród niemiecki słusznie uważa że 
uważa, że trzeba zapytać sa- współpraca jeqo pr:z.edstaw4c~ stil 
mych Niemców, kiedy chcą prze nowi nie:obędnv warunek rozwiąza­
~rowadzić wybory. Niestety, nie n.ia kwestii niemieckiej. 
«siągnęliśmy. P?rozu,mienia co Uważamy _ powiedział Handke 
do za~roszen1a .N1~mcow do. Ge- - że zaprzeczanie przedstawicie­
newy 1 zapytania ich o zrlarue w Jom Niemiec prawa współudziału 
tej sprawie. w rozwiązywaniu na_jba.rdziej ży. 

LONDYN (PAP). - Jak wynika 
z doniesień agencji zachodnich, w 
nocv z 2 na 3 bm. rozpoczęły się 
zaciekłe walki między jednostkami 
izraelskich sił zbrojnych, a garni­
zonem eqipskirn stacjonującym w 
miejscowości Sabba, położonej na 
pograniczu izraelsko-egipskim w 
strefie El Aula. zdemilitaryzowanej 
w myśl rozejmu izraelsko-egipskle­
qo. 

Francuskie 
Zgromadzenie Narodowe 
ostatecznie 
zadecydowało 
o przyspieszeniu 
ttyborów 

PARYZ (PAP}. - W nocy z 2 na 
3 bm. Zgromadzenie Narodowe 330 
g.o sami przeciwko 211 uchwaliło 
vo tum zaulania dla rządu Faure'a. 

\Tn1osek o votum zaufania posta-
ony został w zwiąi;ku z projek­

. em us!.a·'o/Y o skróceniu kadenqi 
obecnego p arlamentu, przedstawio­
nym przez rząd do rorz;patrzenia 
Zgromadzeniu Narodowemu. 

Obecnie ustawa o wygasruęciu 
uprawnień Zgromadzenia z dniem 

Wedlu11 komunikatu radia kair­
skiego, nadane110 3 bm. w godzi­
nach popołudniowych, znaczne siły 
zbrojne izraelskie zaatakowały nie­
wielki garnizon egipski w Sabha. 
Walki toczyJv sie przez całą noc i 
!rwiily w chwill nadanla komun!· 
katu. 

W wyniku walk, wojska egip­
skie stracł)y - wedłuq oceny egip­
ski-ego komunikatu o działaniach w 
strefie El Aula - 70 osób. Straty 
izraelskie komunikat egipski oce-
nia na 200 osób. Minister Dulles twierdzi - po-

Komunikat egipski stwierdza ró- wiedział min. Mołotow - że s.ta­
wnież, że wojskom izraelskim uda· 1~owisko delegacji radzieckiej 
Io sle początkowo zająć część tery- zmieniło się od czasu konferen­
torlum, na którym stacjonował gar· 
nizon e!lipski, jednakże w wynil<u ~ji ~r~ej w 1954 roku_. Tak 
kontrataku wojsk e!lipskich. miejs- Je.st 1stotme, a to dlatego, ze za­
cowość Sabha zostaia odbita o go- I ró"NllO w NRD, jak i NRF sylua­
dzinłe 13. cja zmieniła się zasadniczo. Nllct 

W depeszy z Jerozolimy Agen- temu nie może zaprzeczyć. Wic­
cja Reutera donosi, że szef sztabu my, że od czasów konferencji 
izraelskich sił zbrojnych. Dajan, n· berlińskiej NRF remilitaryzuj~ 
dal się ze swej kwatery q!ównej eię pełną parą i w.stała włąc7;0'!1.a 
do Jeroz~limy, by ~reler~wać p~e- do ugrupowania militarnego, ja­
zydentow1 Ben Gunonow1 przebieq kim jest NATO. Poza tym ooa 
walk, , t . . ki tał . . 

Przedstawiciel prasowy ONZ w µans v.:a mem1ec e s y s1ę pa.i: 
Jerozolimie Grand podał d-0 wla- .stwanu suwerennymi, ale roz:-~OJ 
domMcł, te obs~rwałorzy z ra- obu tych państw idzie w kierw1-
mienla ONZ, znajdujący sill w El kach całkowicie odmiennych. 
Aula. informowali komisję rozet· Czyż można nie uwzględru::.ć 
mową ONZ w Jerozo~lmie. te w tych faktów? Zdaniem delegacji 
dni~ 3 bm. o !lodzinie 16 c~asu radzieckieJ nie można ich nie 
mie1scowego, odbyła się wymiana uwzględniać 
strzałów artyleryjskich. Grand do- · 
dał. że władze izraelskie nie pozwa 
lały obserwatorom ONZ na udanie 
sie na zitchód lub południe od El 
Auja . Rzecznik izraelskiego mini­
sterstwa spraw Za!lranicznych za. 
przeczył temu. 

L s tycznia 1956 r. musi być rozpa­
trzona i utwierdzona przez Radę\ 
Republiki. Form. alnie Rada Republi- s 
ki ma dwa miesiące czasu na wy- t • 
ciowiedzcnie SIC: W tej sprawie. Je-, arc1 a 
dnak, 1ak donoszą agencie· zacho-

Minister Mołotow omówil !la­
stępnie sprawę tzw. „wolnycn•· 
wyborów. Przypomniał on, że by 
wają różne rodzaje wolnych wy­
borów. Tak np. za czasów Re-­
publiki Weimarskiej dzięki Po­
ma:cy Hindenburga i von Pape­
na Hitler na podstawie "wol­
nych" wyborów d<llS'Zedl do wła­
dzy. Ostatnio w jednym z tygod 
ników ukazało się zdjęcie tegoż 
von Papena, którego wita uroczy 
scie i - jak za czasów Hitlera 
- z pochodniami młodzież za­
chodnio-n.iemiecka. 

dnie, premier Faure spodziewa się, · 
i:e senatorowie podejmą decy- • 
l!C: w ciąqu przyszłego tygodnia. na granicy 
Motvwując stanowisko frakcji ko • • • 

muqistvczne_i Jacque~ .Duclos o- turecko-syry1sk1e1 
, w1 adczył, ze komu01sc1 me apro-
bują polityki rządu ani w spra­
wach wewnętrznych, ani też zagra­
nicznych. Potępiają t3kże rządo­
w ą pe>litvkę wobec Afryki Północ­
nej Jednakże komuniści są zda­
nia . że przeprowadzenie przedter­
minowych w yborów jest koniecz­
ne , toteż pop i erają rządowy pro­
iekt ustawy o rozp isaniu nowych 
"vhorów i bedą 11ł osowali za wy­
rażenie'lll rz~dowi zaufania. 

LONDYN (PAP). - Jak dono­
si Agencja Reutera ze stolicy 
Syrii Damaszku, patrole tureckie 
dwukrotnie prz.ekroczyly gran;cę 
turecko-syryjską i wtargnęły !!a 
terytorium Syrii. Między syryj­
ską strażą graniczną a patrolem 
tureckim doszło do zbrojnego 
starci.a. 

Gdzie-i: są gwarancje - za.py­
tał Mołotow - że historia s1ę 
nie powtórzy w Niemczech? r\ 
przecież zarówno porozumienia 
w ielkich mocarstw, zawarte bez­
[JOŚ rednio po wojnie, jak i poro­
zumienia późniejsze prwwidują, 

<' 

wotnvch dla narodu niemieckiego 
spraw jest ttie tylko odstępstwem 
od dyrektyw szefów czterech rzą­
dów, lecz nie da się również po­
qodzić z suwerennymi praJWaml na 
rodu niemieckiego i zasadami Kar· 
ty NZ. 

Zimna wojna mo6:e był zakoń<"zo 
na w Niemczech tylko wówczas, 
kiedy istniejące dwa państwa nie­
mieckie nawiażą między sobą nor­
malne stosU'llki. 

Handke podkre~ł. że rząd NRD 
nie dopuści da przekształcenia ca-

Brentano 
i Ollenhauer 
przybędą 

do Genewy 
BERLIN (PAP). - Agencja ADN 

podaje, że boński minister spraw 
zagranicznych von Brentano oraz 
przewodniczący SPD Ol\enhauer u­
dadzą sici w najbliższych dniach do 
Genewy. Ollenha.ner przybędzie 
do Genewy prawdopodobnie w nat 
bliższą niedzielę. Zamierza on 
przedstawić ministrom spraw zagra 
nicznvch czterech mocarstw poglą­
dy SPD na sprawę zjednoczenia 
Niemiec I stworzenie systemu bez· 
pleczeńsłwil zblorowei:io w Euro­
pie. 

2 bm. w sledzJbte kanderza NRF 
Adenauera odbyła sl41 dłuższa na.­
rada na temat konlerencil genew­
skiej. W rozmowie wzięłl udział 
minister spraw za!lranlcznvch NRF 
von Brentllłlo, sekretarz stanu Hall 
stein, oraz wezwany specjalnie z 
Genewv s1ef delegacji e>bserwato­
rów NRF na konlcrencię ąenew· 
ska. amba.sildor Blilllkenbor&. 

łych Niemiec w państwo dykt1tu­
rv wojskowej. 

W - zakończeniu Handke stwier­
dził: rząd nasz zwraca się do czte- Z każdym dniem robi 6i.ę co­
rech mocarstw z prośbą, aby stwo- raz chłodniej. Wprawdzie budo­
rzyły niezbędne zewnętrzne prze- wa jest już zaopatrzona w maty 
sian.kl do rozwiązania problemu ochronne, którymi zabezpiecza 
niemieckiego przez zawarcie euro- się przed przymrozkami mate­
pejsk.iego paktu bezpieczeństwa. 
Rząd nasz wnosi jednocześnie po- riały budowlane, ale nie urzą­
zytywny wkład do sprawv stworze- d.rono jeszcze tzw. cieplaka, W 
ni11 wewnętrznych wanmków urno- którym będzie się przygotowy­
żliwiającvch zjednoczenie Niemiec, wać w czasie mrozów zaprawy 
wysuwając pmjekt utworzenia - murarskie. Cieplak będzie mia1 
przy uwzględmeruu :~~ystkich de_: pomieszczenie wewnątrz blo};:u 
mokratycznych partii l orgamzaq1 35. Dlatego też trzeba jak naJ-
repre:zentowanych w parlamentach . . , . 
obu państw nierrrieckich - organu 1 s~bc1eJ nakryc strop 1 piętra 
ogólnoniemieckieqo, a mian.owicie bUdy:nku. . 
rady oąółnoniemieddej. (Kr-<Ski) 

12 postulatów SPD w związku z konierencją 
genewską ood adresem rządu Adenauera 

Socjaldemokraci domagają słą 
szerokiej współpracy z NRD 
i stworzenia systemu bezpieczeństwa 

BERLIN. - Socjaldemokra-1 5) rr,ąd federalny powinien 
tyczna Partia Niemiec (SPD) zwrócić si~ «!'°. m~~ zacbod­
przedstawila ministrowi spraw n~ch. o wyJ~sruerue, J.akie ~­
zagranicznych von Brentano pro merua specJalne powm:ny b:i>:e u­
gram zawierający 12 pootulatów regulowane w drodze bezpośred­
w związku z konferentją genew- nich układów pomiędozy Borui a 
&ką. Podajemy je · poniżej: NRD bez ograniczeltia wspólnej 

1) rząd federalny itowhrlen ~ odpowiedzi.a.lności czterech mo­
czynić kroki w celu „synchroni- l'a.rstw; 
za.cji po;iunięć" w ki~ zje- 6) parlamenty i orgamzaeje dc­
dnoczema ~raz • utworz~a sy- mokra.tyczne Republild Federal-
0tem? ~ezp1eczenstwa og~lnoeu- nej muSZĄ odeprzeć wszełkie pró 
r<>i>eJskiego; . . by S'iJ a.ntydemokra.tyeznych zmie 

2) ~ą~ federalny .powimen ~ !'Zające do ich podminowania; 
magac su:, aby Związek Ra.duJe- • • 
cki wyjaśnil swoje poglądy 00 7) ~ ~e ~umie~ z N~D. 
do statutu militarnego .zjed.no- na.le-zy os1ąg:nąc ~ak ~bardzicJ 
1•zonycb Niemiec; n~alne stosunki p-0m1ędzy lud 

3) rząd federalny, jeżeli do te- noseią NRF a NRD; 
g<> zostanie wezwany, powini"!Jl 8) naleey równie-.i; uzyskać uta­
przedstawić w Genewie swvjP twien.ia dla mies.cil;ańcew pogra.­
stanowisk<> i t.<> bez względu na nicza. strefowego; 
to, czy będzie wysłuchana delł'- 9) w handlu międzystrefowym 
gacja NRD; na.lefy uwzględnić lronlieenoość 

4) rząd federalny powinien do- zapewnienia ludności pracy oraz 
Jożyć starań, aby - w ~u- podstaw egzystencji; 
mieniu ze wszystkimi państwa- lO) komunikacja. międzystrefo­
mi - uczestnikami układów pa-
ryskich i układu warszawskiego wa powi-nna l>yć moiliwie jak 
- układy te stopni~ zostały JLaJl>ardzi~j .swo~; 
zastąpione przez ogólnoeuropt>j- 11) powiruen byc 7.8IW3l'ty u­
ski system bezpieczeństwa. Aby kład I'O'Maehunkowy pomięd7y 
ułatwić osiągnięcie tego, celu, po teren~ 'Yal~to"W?'~ marki 7..a­
winny być odpowieditio zmieni<>- chodn.iA>-mermeekieJ a terenem 
ne postanowienia dotyczące li- marki wschodnio-ni.emieekiej; 
l'Zebności niemieckich sił zbroj- 12) w dziedrpiirle op;1eki praw­
nych. a siły policyjne należy zre- n.ej, świadczeń społecznych i o­
dukować. Uzbrojone fonnaeje <'hr~y zdrowia należy ~er-~<' 
niewojskowe i nłePolieyjne po- do stopniowego zbl:iżema obu 
winny ZOSI.Mi~ ~ci Niemiec. 



S _p_r_aw_a _b_e_;zp_i_ec_ze_ń_st_w_a _____ w_ce._n_tr_u_m_u:"agi • z Ibi/iii' Goście z dalekiej Burtny 
Echa nowych propozycii radz1eck1Ch 'APE>ZY WP >O™>NOWAU opowiadajq o wrażeniach 

w • prasie 
, . . 
sw1atoweJ ~~! ~~~~~e%c!~1~yc~ B.o~:,~:E:,::;::~0 Kętrzyna Z pobylu W Polsce 

NRF, zanuci! ten plan, rrumo serdecznie żegnało oddział saperów 
WP, któr y zakończył rO'l!lllinowy- 3 bm. ołJlu,ściła Polskę delega- czy.nić się do rozwoju prt.emy-

że Eden uważal go za jedy,ną wan.ie terenów wchodzących w cja goopodarcza Burmy z wic.e- slowego tego kraju. 

PRAWDA I 
sceptyczne przepowiednie w i G?.:- realną propozycję". skład b. kwa,tery Hitlera. W okre- mi.nistrem górnictwa u Ba Tun 
s.=ści polityków". Tak np. dzien Komentując dalszą część no- sie. swe.) ~acy sapei:zy wydobyli na cwle, żegnana na lotnisku , Mówiąc o wi;ażeniach odnie­
niki „Fi>;;aro" i „Monde" opis~,·- wych propozycji ,radzieckich, l<o- z :zu~m1 i unieszkodhwah ok. 30 tys. przez wiceministra bandiu zagra BlOilYCh w cz.asie pobytu w na-

..., _____________ wały atmo.s.ferę w Pałacu Naro- respondent „D;ie -y.'e.li" _stw ler- ~~'. ~~7:~~J;~o~~eu :00:5~:: mc:unego Tadeusza Krop.czyń- szym.:ta"aju, przewodniczący de-

MOSKWA. - Komentując do- dó";'[ ~lio -.:'..~~ej~e smu~- dzR: Propozyciru;:ii tymi Mol~ rze ok. 150 ha przekazane wstało .s.kiego i wyższych urzędników ~egacJI goa~czeJ Burmy o-
tychczasowy _......_iP<' """"""W.ski-.:?J. ną • ""'~ l"""'':""'- vu.erW'!em"J:' E· 1ę tow dodal bodźca konferenq1. do u.pra<wy gos.podaTstwu PGR MHZ swladczył, lZ Jest zaskoczony 

„.""""" ""'b „~ od tych płaczliwych wypow1efil:.l Ro.syjs ki p1an opiera się jedn..tll:. Parez. · rozbudową gospodarczą Po1s.k.i, 
konferencj~ min1strów spraw za- etatowych pesym1stów i spc-j- na założeniu że Niemcy pozv- Przed wyjax.d.em z Polski prze- m. .in. budowniCJt~ mk:s.zka-
~~ych,,Pra~h moc;anstw· rzymy na rzeczywistość, to oka- .staną podzieione a co więcej _ NOWE GATUNKI wodn:iczący delegacji, wicemin.i- niowym. 

stwierdza że si~, że przebieg k<l'Il.fere:nc ji będą zneutraliw~ane. Jest to JUŻ DżE~OW, WIN I NAPOJOW .ster górn.ictwa Burmy - u Ha 
m.N~tórzy ' . genewskiej i jej perspektywy od dawna wyraźnym cele m Ro- z owoców RUNA LESNEGO. Tun po1nformowal przedsitawic1e 
. . P~Y prasom przedstawiają się zupełnie ina- sji... Mocars twom zachodnim i , Jeszcze w ~ym roku przedsię- la PAP o wynik.atjJ. 5-fullowego 
tw:i.~ nadal, ze rzekomo czej Dla przebiegu "onferenc'i d . f'--' ln . ł t b L<>rstwo „Las dostarczy na Ty- bytu p 'Is 
pnebreg konferencji „potwierdza duż~ Zlllaczeni ~ . ~ rzą owi 'OU.er:; _emu me a w_o nek kilka nowych gatunków dże- po w 0 ce • 

Konferencja 
4 minislrów 
w Genewie 

(Dokończenie 7;e str. 1) 

.- . e ~ m. m. fak t , ?ędu~ u-t;rzym.ac się n_.a. stałe pr„y mów, ptynneqo owocu leśnego o-
ze deleg~CJ<I; radztecka~. po~odo- ządaru.u scIBlego powiązarua kwe raz doskonałego wina miodowego. - Pr.z'Jede WszylStkim - stwi<>r 
wana dązeruem do zbliżerua po- stil zjednoc:oenia Niemiec ze W sprzedaży ul<ażą się m. in. dzil wiceminister U Ba Tun -
glądów z pozo.stałymi delegacja- sprawą bezpieczeństwa. wyhome dżemy z owocu i>erberysu, chciatbym przypommec, że w 
mi, złożyła 31 paździentika uo- malin, łochyń i in. Amatorom o- <lniu 1 bm. podpis.an.a została w 
n:io.sły projekt układu o bezp1e- wocu płynnego zasmakuje U1,pewne Rangun.ie pie!'W.sza 3-letn.ia umo 
czeństwie w Europie i. zapropn- DER doskonały, slodkd. napój z owocu wa handlowa między PolBką a 
nowala z.aiwarcie porozumiema ta:mny, którego Jedna bute~ka za- Btirmą. Za ryż, który jest :z..a-
w sprawie utworzenia stref ogra- TAGE .,SPIEG wJerać będzie tyle składnikow od- .sadniccy:m towarem eksport.o-

. . . . kc" b . , ,,i.: .,,ILL zywczych, co 3 cytryny. W tym. B k k 
nlcz.f'Efa l llllSpe Jl z ro3en w ~ -Jl '·" roku będziie można nabyć także · wym urrrry, za nasz :i-uczu. , 
Europie. Te nowe propozyC]e mrożone jeżyny, borówki, jagody ru~y, k<Jinoent.Taty metali, ole3e 
radziec~e sprzyjajĄ zbliżeniu W korespondencji z Gene:.vy czarne i inne owQCe leśne. r~linne - otrzymamy z. Pol-

Ze glówn;ym. zadaniem je;t nie- stai!low:isk czterech mocarstw w D T . " . . ski potrzebne dla naszego przt-
dopu.sz.czenie do Ocirod.zenia mili- jednej z najważniejszych kwe- " er ages.sp~e~l . stwierdza. NOWE STATKI myslu urządzenia i m.aszyn~r, 
t . ·~-'-' . • tw stii. W Gene WJe okresla się podchwy ZE STOCZNI SZCZECIJ!ilSKIEJ kompletne obiekty przemysłowe 
aryzrnu ruemi"""""-'ego, Jes.• u o cenie prz.ez Mołotowa dawn~o · · · · · ' 

r-z.en.ie demohatyc2ln.ego poikojo- Związek Radziecki _ czytamy . , . Na 3 tyg<>dn.ie praed ternunem statki, poJa.2ldY mecharucz;ne itp. 
w , : . '. <la.1 • _ .1 

. . pl~u Edena Jako .szc.zegolrue u- od nabrzeza. WVJ>?Sazemowego Sto~ 
ego p~a. Wemiec:kiego. eJ uczyru „ d~mo.sly k.r?J, 1rueJętne po.suruęcie. Proponowa czru Szczecrnsk:ie1 odcumował kolei Nasza delegacja zapro.szona 
Następaue ~ Moł?to~ zana- na drod.ze do zbJ;iżeni~ pogląa~w ny pn.ez Mołotowa tymczasowy ny rndowęg.lowiec, udając się na zo.stala do Polski, aby ornómc 

lizo_wał stanoWJSko, Jakie dele- na problem be.zp:eczen_stwa zb10- pakt bezpieczeństwa jest zbEżo-1 próbny rejs na pełne mo•rze. zagadnie."!ia dalszego rozwoju 
gacie traech mocarstw zachod- rowego w Europie. WLaclomo, ze ny do wysun:ięte· przez Mendes- Cykl budowy no.wego mdowę- han.dl 'ędzy . kr . . 
nich zajęły na Olbec.nej J.ronfercn- na konferencji szefów rządów F'rance'a k<Jincepc.J 'i systemu bez- g_lowca zosla\ skró~ony o trzy mie by za~~a~ ,;:.aę~~..,:1eaJ:r'..1z, 
cjL Delegacje te - zaznaczvł czrerech mocarstw A. Eden o- . . , J . s1ące w porowna.ruu z poprzedmą .„~. '."' "' """' 
W M Mołotow - mitna' "o świadc ł jż • dane 'est stwo p1ec.ze_nstwa, ktory obe1mov.:a!byl tego tv-pu jednostką. produkowanymi w Po1s.ce ma6zy 
zi~~h jakie ~tąpi~Ą w r7A'mie ~ 'Eur= specjim.ej strei 'stnieJące ugr;ipowama WOJSk'>- Rów_nocześnie z rm:lowęgl~cem ~lai;ni i urzą~ami, które mogą 
N

. • . • I . . . . „ ~ we Wschodu i Zachodu. stoczmowcy pr.zeika!l;ali do uzytk.u oyc przydatne w naszyni kraJU. 
iemc:zech. f'.~ t~ fl:Umo:V1sk~ _y,ograruc~ I J.DBpekCJl_z?.o- ry:bolówstwa morskiego lrolejny -1 . . 

tych. delegaCJl ~o saę °'?: ien. Zgodnie z tym rówruez w I trzydZ'i<estv śiódmy kuter. /' W1c?:ffi!ruster U Ba Tun oświad 
czasow geneW1SkieJ k<mferencJ1 dyrektywach szefów !7..ądów ::.zte FIG a RO 1 ezył, IZ delegacja interesowała 
sz.efów rządów czterech mo- rech mocarstw mówi . się o „stwo llt. POLSKIE KONIE DO Wł.OCH, się glównie polskimi maszynami 
carstw. Chodzi tu prnede W1SZ.yst rzeniu między W.schodem a Za- BELGU I HOLANDII i sprzętem górniczym. Mjmo sto 
kim o propozycje wysun.ięte chodem strefy, w której rozloko- z bazy eksporlowo-impor-towej cun.kowo krótkiego czasu goście 
wówczas przez min. Edena. Jak wanie sil zbrojnych odbywać &ę PARYŻ. - O braku jedności poznański>E!9o przed,,;iębio.rstwa o.bro burmańscy :zidążyli się 

1

przeko-
wiadomo, proporz;ycje premiern będzie na podstawie w.zajem- w obozie zachodinim pisze dzlen- tu zwJenzętami hod~lanymi w nać, że sprzęt ten, produkowany 
Edena prz.ew:idyWały utworzeme nego porozumienia". Myśl Ecie- n:ik „EJ.garo«; W Niemcz;ech za- Kożmierue. Waelkqpolskliim p~awre w Po.lsce w dużych ilościach mo­
~tref-y, w której siły zbrojne by- na, rzuc<Jl!l.a na konferencji ~ chodinich nie brak trzeźwych lu- oo tydZJ.en odchodzą za g;ramcę ,2 że być z powodzeniem ~boso­
łyby ograniczone i podlegały m- fów rządów, był.a w swoim cza- dzi, którzy doradzają rozluźni'"- trainsip.ortodvbkoni hod-Ot<w~~Y~;1-AC:ztoą-t wany w górniictwie BU1:my. 

k „ s~-~f . ·~ . . k +~ . . --' '7~ hod l wnynu l()l'Caffii Y""-' M„ =· I 
spe CJl. """'a ta. znaJ~wa .... by sie zywo ?111ea'll"'."wana prz<>Y.: me w1ę.,.,w z ...... c em w ce u sa: Włochy, Belgia i Holairldia. Od 
s1ę po obu str-Otllach łinu demar- prasę zagramczn.ą i spO<Ukała s1~ podjęcia roik<J'Wań z ZSRR w p-Oczątku ub. r. baza w Koźm.ienie - To co robaczyll~my w wa­
kacyjnej w miejscu, gdzie prze- ~_aprob~tą ru;tj.sZerszych kół opi- sprawie zjednocrenia Niemi-ee. wysiała za graniicę ogółem 1.32.0 szy.xn kraju, przekonało nas -
biega_ ona obecnie. Ter~z wy;m-:- nu p.ubllC7.IleJ. Istnieje ryzyilro, że między Eu- ikoni. . . . . mówil daiej p.rrewodniczący de­
~a się J.nllle p~po2:YCJ";, , mo\11J1 Nie ulega wątpliwo~i, stwier- ropejczyka.mi J)O'Wstanrie wyśc.ig, D~ konca br. J>rrewud_u1e suę wy legacji - że są dl:J:Że m<l'i;.Jiwo&ci 
>l,ę o strefie oddzielaJąceJ N1em- dza w zakońc.i.enLu Prawda" ż-e kio pierwszy ,pn;y~d/1Jle do Mo- słam.e da1szych 550 koru. rQZwoju h.arndlu między naiszy-
cy ~ .i.ll!J?.ych pafu>tw i mającej o.si~ięcie porozumlen:ia w ~pra 5'kwy. mi krajami. N'ie mamy wątpliwo 
pn.ebi;eg:a<; ~.~u st-ron.aich . m~ wie utworzenia w Europie stre- 20 tys beczek ści, że otrzymamy z Po1ski do-
1.:;tn1eJąceJ limii d~rnarlka!CY.f:C.e.J. fy ograniczen:ia i iin6pekcji zbr-."-1 I • bry sprzęt prnemyslowy i dobre 
Te nowe prQJ>O~Je są '?przec-z- jeń miałoby duże 7Jl1BiCZie'!l.ie dla PARIS PRESSE maszyny gómic:oe - takie ma-
r;«; z dyiooktywam.i szefow r-zą- utrwalenia pokoju na kontyinen- ś I ed z i szyny, jakie pracują w polskich 
aow. cie europejskim i przyczyniloby kopalniach. Maszyny te ogląda-

Jednym sł?Wem, m~tv;~ się do złagodzenia napięcia mię- przyw1"o'zł liśmy podcr.as pobytu w jednej 
zaoh~e m.owią do ZSRR: iesli dzy:narodowego, ułatwiłoby ren:- „Par.is Presse" uważa, :he - z kopalń na Sląsku. Są 0<11e wy-
:na byc za:warty układ zapewma wjązanie kwestii rozbrojenia. Zachód, czepiając się dogmatów • H soko wyda}ne i dobrej jadi:ości. 
1 ący bezpiec.zenstwo Europy, to Droga do pocozumienia w snra- swej poliwa w sprawie Niemic{! „Fryderyk tlłOlllR Zwiedziliśmy ·także zakłady pro-
!:SRR musi zgodzić się na remi- w.Je taikiej strefy stoi otworem. znajduje 6ię w sytuacjli kolooa GDYNIA (PAP). _ 3 ·bm., d'Uikujące m.aszyiny Unlibiające 
ll taryzację zjednoczo.nych Nle- na gliin:ia.n~h nogach. Zachód u- węgiel, świdry pneumatyczne, 
.niec i w~ącz,enie . ich do bloku I waża, że zjednoc1lelll.ie Niemi~ we czwartek, zawinął do por- kombajny, ladowarki trMU>porto-
<1 tlantyckiego, wy;rmerzonego TIM S zale-.ly od decyzji czterech mo- tu w Gdyni statek-baza „Fr;i- we i inne urządzenia d'la górni-
prueciwiko Związkowi Radzi.e- • E carstw, a nie od Niemców ze deryik Chopin" z kolejnego, ctwa.. Chciałbym prrz;y okazji :za-
cklemu. wschodu i zachodu. Zachód U'\va- czwartego w br. rejsu na da- znaczyć, że Burrna jest zwolen-

A co się stailliie - zapytał W. ża, że zjednącz0111e Niemcy przy- lekie łowiska Morza Północ- nilkli.em szerokiego rozwoju s:to-
M. Mol:ot.ow - jeśli zjednoczone GENEWA. - Genewski kore- sl.ąpią do NATO oraz że nie tno- nego. Statek przywiózł ok. a1.l!I)k6w handlowych :zie WlSZ)"St­
Niemcy podepcą w.szystkie swe- spandent „Timesa" stwierdza, że że być mowy o systemie bezpie- 20 tvs. beczek śledzia oraz 8 ltimi krajami, stoounki te bo-

Nurkowie na dnie 
Morskiego Oka 

Pr.red kJ.lk0<D1a dniami p.owróciła 
do Gdańska ekipa nurków praco" 
wni oceanolo.gicznej za.ltłaQ.u mor­
skiego lnstyitrntu Budownictwa Wo­
dnego PAN, która praeprowadzała 
w pażd.ziemikiu br. badania dna 
Mornlcie'go Okia w Tatrach. 

Gdańscy nurkowie dok0111<11i 25 
zejść poc1wodnycil. Badania prze· 
prowadzone w tym głębokim, gór­
skim jezio.rz.e, ądzie temp&atura 
sięrrała trnech stopni, pozwoilly 
zqroma.dzić ;pokaźne ilości olkazów. 
Pod wodą w Monski.m Ok:u naikrę· 
cono jednocześnie specjaJny film. 

Ostatnia droga 
Eugeniusza 
Kroniewicza 
Dziennikarstwo łódzkie po­

ni-osł-0 bolesną stratę. Wczoraj 
odprowadziliśmy na cmentarz 
komunalny naszego kolegę i 
przyjaciela - red. Eugeniusza 
Kroniewicza. 

Stoiąc nad .Jeqo g.robem U· 
świadomiliśmy sobie, że mimo 
wszystko ~ugeniusz Kroniewicz 
żvje. Bo nieśmiertelną jest 
myśl człowieka kontynuuowa· 
na przez jego następców. 

W imieniu zespołu redakcyj­
nego nad ąrobem przemówił 
red. Orłowski, który podkreślił 
wielkie zasługi Zmarle!ło jako 
wychowawcy wielu dziennika-
rzy młodego polmlenia. · 

- Znaliśmy red. Kroniewl­
cza jako cdowleka, który od lat 
pełnił ofiarnie swą zaszczyt­
ną służbę dziennikarza - infor­
mat-0ra mas i organizatora no­
weg<> życia społecznego. 1 ta· 
kim pozostanie w naszej pa­
mięci na :zawsze - powiedział 
na zakończenie. 

Na trumnę padają pierwsze I 
grudy ziemi. Wśród wielu in­
nych wieńce i kwiaty składa­
ją: delegacja Komitetu tódz­
kiego PZPR, Zarządu Głównego , 
i Delegatury Łódzkie! RSW · 
„Prasa", „Łódzkiego Expressu 
Ilustrowanego" „Głosu Robot­
nicze§ło". wbow,Uizani.a i zaczną same two- „nowe propozycje radzieckie o czeń.stwa opierającym się na i.st- J wiem są dobrą pł.as7JCZYZM, dla 

rzyć nowe ugI"upowarua m.iHtar- tyle 7Jbliżają 6.ię do poglądów Zil- nieniu p0d7..iel-01I1Y.::h Niemiec. tys. puszek konserw. rozwoju przyjaźni między n.aro- My wszyscy, którzy pracowa 
liśmy razem z red. Eugeniu­
szem Kroniewiczem, zawsze, ml 

Wiceminister U Ba TUill stwierdził mo ci~żJ?ei. choroby. !'eJnym 
· 'ak zd~•-• · · •~ ,< radości zycia, poąody 1 praw­
ze J. . ..,...... ~ię ZO'r1€!11vvwa. W I dziwej życzliwości dla ludzi, 
czasie kilkurln:iowego pobytu W żegnamy Go z serdecznym ża­
Polsoe, sprzęt górniczy jest t yl- Iem. 

ne? Odpowiedzi na to pytawe chodnich, że nie przewidują ko- Po wyładowaniu towarów O.ami. 
delegacje mocarstw zachodnich niec:zm.ości rozwiąz.ania paktu Dziennik wykazuje chwiejn<>Ść przystąpi się do instalowania 
nie udzieliły ani ~raj, am at.lantyckiego. Odbiegają one jed tych poglądów mocarstw zachod na statku „Fryderyk Chopin" 
cizisiaj. liak od prop<YLycji zachodnich ze nich dodając, że pozycję ich o- urządzeń chłodniczych - za-

Delegacje moca.nstw zachod- względu na to, że najwyraż.'1.iej .słabi.a również fakt coraz moc- mrażaln1i co pozwoli przewo-
n .ch t -,....,.~ń · -·'•'ńd zaJtlada' _,_,_ · tn' · ~~ nie3'szych w Niemc2JeCh ten.da n.- .,, 

i WJ-cu.....,;q, ze lil'U<A Y pary- Ją ..........,ze IS ten.ie ~ zi'c' do kraJ·u 2'Jilaczme ilooci 
ski aklad · NRF ·- 1• • dz' ·1 N' · M l t · ł cji neutralistycznych, ogarniają-. e n aJą na ' J"""- row i.a u iermec. 0 0 c;w przyJ"l śledzi i ryb w stanie świeżym 
nież na przy.szle zjednoczone .sugestię przedstawioną przez cych nawet oficjalne koła poii-
Nlemcy, pewrne ograniczenia. Ale Edena na kanferencji lipcowej.„ tyczme w NRF. - zamrożonym. 

ko jednym z wielu rodzajów Pa.mięć o Nim zachowamy w 
m.aszyin polskich, które import.o- naszych sercach. wane przez Burmę mogą przy-, ______________ .... 

nie prZ>ewidują one żadnych gwa PJ.ain Edena zostal wysunięty ja-
ra.n.cji dla pańsiw, które IIlie pod- ko część propozycji rozJ:>rojenio­
pi.sały ukliadów pary1Skich. Dopó- wych, jedm:akże s.po<tkal się' z po­
ki w Europie będą istniały prze- ważnymi za.strzeŻ€!ll.:iami ze stro­
ciwstawrne ugrupowania mili far- n.y rządu Niem.ieck.i.aj Republil~i 
ne, uczestnicy tych ugrupowań Federalnej. Glówrne podobiefl­
będą inogli przekreśiać wszełK!e 6two między nowymi propozy­
ograni<l2Jelliia tego. rodzaju. A co cjami ZSP..R a •planem Edena 
sl<; stamie wówczas z gwarancja- polega więc na tym, że mialyoy 
mi dla palliltw nie należących do one być zrealirowane w czas;e , 
NATO? J"1lkie np. gwarancje bę- gdy Niem.cy są jesz,cze podzielo­
dzie rp.i.ała Polska? Układ propo- ne". 
now.amy pr?JeZ mocarstwa zachod 

ma tam żadnych gwarancji dla DIE ' WELT 
nie nic o tym nie ws.pomiln.a. Jak I 
wynik.a z tekstu układu, me 

Polski, ani dl.a linnych państw =-------·-------­
znajdujących się w takli.ej jak 
ona sytuacji. BER.blJN, Zachodnio-nie-

W. M. Molotow wyraził na.- miecki dziennik „Die Welt" w 
stęp.nie uoolewanie, że przed- artyilruLe swego korespondenta 
&tawiciele moc.ad"stw zachodnich genewskiego pisze: „W po«lie­
n:e poświęcają !Oależytej uwa.gi działek na konferencji gene\''­
;.,ro1X)zycj-i ZSRR w, sprawie u- skiej W)"buchla bomba o opó.i.­
t worzenia rady ogólnoniemie- n.i-O!llyrn zapłon.ie. Bombę tę pod­
ckiej. Można uważać - powie- łożyl 1aJtem br. premier Eden., a 
dzial W. M. Mołotow - że pro- obecnie jej wybuch spowodował 
pozycje te wymagają uzupełrue- co.syjski minister spraw zagra­
n ia, moiina się z nimi nie zga- niczn.ych". 
d;:;ać, ale ,każdy musi przyznać, Korespondent przypomina 
'" uwzględ.-iiają one obecną GY- s:zx:z.ególy propozycji Edena, wy­
tuację w Nfomc:ziech i ściśile od· suniętej na kOillferencji lipcowej; 
t'lVW'.adają dyrektywom szefów i podkreśla: „Natychm.ia.st po o­
rządów. glos:zen~u tego planu, do które-
Następnie zabrali glos Duli€.s go z wyraźną sympatią odnie.ili 

i P:nay. się premier Bulganin i marsza-
Dulles podkreśli!, że należy lek Żulkow, w obozie zachodnim 

W!z-.vzględnie trzY'mać się dyr"k- powstała wrzawa, w któref u­
tyw szefów rządów. W tym sa- dział wzięły także Niemcy. Sta-
1uym duchu wy.powiedział się lo się bowiem jasne,, jż chodzi 
Pinay. tu o rezygnację z glównego żą-

Brytyjski minister spraw za- dania Zachodu, tj. żądania ~c~­
graJ1icz.nych Mac Millan wyrazil slego powiązania kweEtii zjedno­
;;adowolenie, że ·w. M. Mołotow czenia Niemiec z powolaniem do 
µo<iwięcil ty1e uwagi problemo- życia europejskiego systemu beZ 
w: niemieckiemu i podkreślił, że piecz.eństwa. Mimo to plan &ie­
dy~]5:u.sja na ten temat przyczyni na zostal włąc:rony do dyre:ktyw 
się niewątpliwie do lepszego I .sz.efów rządów„. W dągu p aru 
wzajemnego zrozumienia i zbli- 1niesięcy, które uplynęly od kon 
:<..::ma poglądów. . ferencji s.z.efów rządów, rząd an-
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SiPoo.i.a'11ny kOC'elSipcmc:te!llt 
· PAP <i'°'nosi z New 

De]hii: Większą azęść 
terffi11U IIIlldyjLSiki.cll 

TargÓIW PnreJl11ysil:Owych rooj­
muj.e .p!'!ZemylS!l: I·ndLl - g-0-
~d.a:rz1a >vystaiwy, iklr.a'.il\l o 
bliisko 400 milionach lurdno­
ści, lkltóry stalf'tuj.ąc po uzy­
skani:u po1Hy=nej ni.e:podle­
głości z JJ.a;rd:ro niSk:Lego po­
ziomu, st.ara się obeantle roz­
budować swoją goopodia.rkę 

W jedlnwm z pierwszych 
pawilonów umies'ZIC.ZQne są 
pl.am•ze obrazują.ce wlaśrue 
ów poziom odrz.iedziczo111y po 
l.a.tarch W)"Zly.silru :f:'eudalnego i 
rn<bum.l!rowej ekisploa ta-cji 
JP!'Zeiz Imperium Brytyjislki.e. 

Dowiadujemy się tutaj m. 
in., że Htndus umiera przecięt­
n ie w wieku 32 lat, że na 6 o­
bywateli Ind.ii tylko jeden u­
m ie czytać i pisać, że w In­
diach na 20.400 akrów przypa­
da zaledwie 1 traktor. 

U'kiład diailszyrch paiW'il!oin.ów 
odJz,wierdedllia w przyb1i:ż.emłu 
obeoną sy<Ut.1a1c-ję w stosun­
kach g.oiS])Odan.1czych Indii: 
obok pr.z.emy1Słu prywatnego 
.....:.. pit'zemy.sl państv,rowy. cięż 
ki i drobny; obok fill.'!ffi cał­
kowicie hind.uslkich - f irmy 
o k.ap1tale obcyni liUib mie­
sza:rzym; ·wiele praedsię­

b iorstw prywaitnych n.ależy 
do pewneg;o rodzaju stow:a­
r- y.;;z,eń przemy.słowy.eh 

wsp·ól!pracujący.ch z rz.ąidem 
w rea!i1zarcj1i jego pl.anu. 

W wi€·llldm pa:wi.l!onie pań-

Na targach w New Delhi 

Co mówią . indyjskie pawilony 
o ~ospodarce Indii 

sllwowym n.a pierwszym miej 
scu wiid.ruieją p}Jans:oo mó­
wiące o Teali.zowa;nym obec­
nie p1a.nrie 5-letnim, ~tó['y 
wobec isblliiellllia u1stbroju k.a­
P:~tałisby<CIZll1ego w lndiacll. o­
bejmuje ocoywtlście tylko 
cz,ęść ~da.riki tego kraju. 

5-letm.i okres realizacji planu 
rozpoczął się. w kwieiiniu 1951 
r-Oiku, a końc.ey się w marcu 
1956 roku. W plalnie przewidy­
wano na roOOty melioracyjne 
i budowę elelm;r>oW!Ili wodny-~ h 
ponad 6,5 miliarda rupii (13 ru­
pii = 1 funt, a więc lrurs jest 
zbJ.iżooy do kursu rubla), na 
tra.rusport i komwnilk.ację ponad 
5,5 miliard.a, na rozwój oświa­
ty, służbę zdrowia i inne uslu-

. gi socja]Jne - poinad 3,7 m!Lliar­
da (szkoły, szpitale itp. są na 
ogól płatne), na .rozwój roL·n­
ctwa 3,7 miliarda, n.a rozwój 
przemysłu - 1,8 miliarda ru-
pii. 

Na1SU1Wa}ą się tutaj taikie 
wruios1d: 1) linidiom, kitóre 
wydobywają zaledwie 36 ml­
l ionów ton . węgla rocrmie (ty 
le co Polis.ka przed woj1ną, a 
prawie 3 razy mniej niż wy­
dobywamy oboonle) - bra­
ikuj.e ~ródlta energii di1a prze 

mysiłlu !i stąd talk wielkie .sto­
SUIIlflrowo ilnrwestycje na roz­
wój energety!ki, a !Illni ejsze 
n.a rO<ZJWÓj przemysiłu; 2) 
wie11kii.e 1S1Umy pme'Zlll<aeiz.a się 
tu l!1a zaipol:>ieże!llie poiwo­
dziO<m oc.aiz na 1111awodniein1e 
dwży>Ch ob&.airów ży-=ego 
grunrtn.i.. 

PaiwilOily iZ.all"ÓWIIl-0 pan­
sbwowe, j.a!k: i pryw.aitme od­
~eirci-edlaJą gJłó.wne lkiie­
["U!Ilki prodiuktji przemyisił--J­
wej Lndii. Są to: prodiuil!:tj1;;i 
wy'robów teiksty>.lJn~oh., baiw-cł. 
;ni<linycll, j .edw.a1bn-yich i wcl­
niia!Ilyich, wyirobów rz. jru.ty, cu­
kru., stali i wyll"IOlbów hu.unJ.­
czycli, pei\.Vill)'Oh i'l!ości m.a­
mym., ibałboru lrolejow:egio, sa­
mochodów, radio.apaira,tóiw, 
;rowerów. Niewieillkia jesrt; sto­
sulilllroiwo produl!ooja węgila i 
!t'<lJPY na:Dtowej. 

Z sUll'OWlCÓw najwa:lJniejs.ze 
są: ba1welna, i ruda żelazna, 
a także herbaltla i !I'ÓŻlne ko-
r.zeni.e. 
PiTzemysł I'lldii 21niajdluje 

si ę wici<,ż _pod si'l!nym n.ad­
Skiem c 1~::;;0 k.apLtału. T<ik 
~ 4 ~ pryw,aitine fa-

bry1ki samochodów o k.a\P!Lita­
le wyłączmie indyjskim ma­
ją poważne trud!Il.Ości ze zby 
tern wobec kQIIlkure-n.cji an­
gielskiej i amerykańskiej. M. 
in. ,,Him.dustan Mo-tors", któ­
ra produkuje samochody w 
75 proc. z wllas:nych częś.ci i 
ma zdolność prodl\.IJkcyj-ną 
50.000 wooów rOC7Jllie - pro­
dukuj~ ty:liko 4-5 tysięcy wo 
zhw !I'OCZiil.ie. 

W <llŻlną dJ.a ludności. je;;.t 
prodUikcj:a rowerów, wobec 
szicZJU:płej sieci kolei i braku 
kom.ąmfilka-cH miejs[dej. Tu 
pr:zem.ysł illJ!dyj.ski kOillkw:'uj e 
dvść Pomyślnie z wyirohaml 
zagraini=ymi. W r .ollru 1941 
prodUJkowano 2.300 rowerów, 
w końcu 1954 r. - 372.000. 
Drugi plan. 5-letOii przewidu­
je n.a rok 1961 - 1.250.000 
rr:ywerów. Nie jest to jednak 
ziby.t wiele jiaik illa ibalką ilość 
ludinośoL 

W !Pa!Wilonach jpll"zemys}u 
dirobn.eg.o, który :nząd. p.nag­
n<ie ja1k ;naj!Slrenej :ro.Z1Wijać, 
wystą.wi0111.o piękne z.aha1wkt. 
wyiroby ludowe, nairzędzia 
chi1"llrgi0Zlll.e i medy=e. 

Całość Ta:rgów mia pięk;·,ą 
oprawę de1':oracyj.ną, począw 
szy o<l dwóch r.t rze-lis tych 
maE.2'.ltów p r zy głównym w2j ­
ściu aż do w.z.nos.z.ą-cej się n.a 
drugim lkoń-cu terenów wv­
sfa.woiwych wy„S<okiej o le~ ­
kiej iko-netrukcji wieży, n-ii 
której widmie-je iodlo n. .- -
1/nl. 



Po V konf erencii sprawozdawczo-wyborczei ZŁ ZMP Wystawa dorobku dziesięciolecia 

Sprawy młodych 
Rozumnie i powaz111e rozprawiali o ważnych spra­

wach młodego pokolenia delegaci na. V Końferencję 
Sprawozdawczo-Wyborczą łódzkiej organizacji ZMP. 
Mówili prosto i szcze1"7.e o swych osiągnięciach, z pa­
sją i twórczym oburzeniem o słabościach: złym stylu 
pracy wychowawczej, nudzie i sztampie w życiu wielu 
kół zetempowskich. Poruszał te sprawy referat spra­
wozdawczy przewodnic:r.ącego ZŁ ZMP - Jerzego 
Cha.helskiego. Mówili o nich bez ogródek delegaci: Ko­
lasa, Szymanl'k, żukowska i inni. 

- Jasi.u, chodź do kina­
popros1ła przymilnie Lilka. 

- Nie mogę, przecież dzi­
siaj zebranie zetempowskie. 

- Phi, zebranie ... - pow­
tórzyła nadąsana. - Z góry 
powiem ci, co ~zie na tym 
twoim zebraniu. Po pierw­
sze mowa upolityczniająca 
Kazika, nudna jak flaki z o­
lejem. Po drugie sprawdza­
nie obecności członków, a po 
trzecie problem. Tak, j~t i 
problem .„jak wygląda spra­
wa oplat członkowskich -
zakrztusiłp się ze śmiechu.­
Eee, chodźmy ' lepi·ej do ki­
na. 
Zwyciężylo kino. 

DLACZEGO UCIEKAJĄ? 

Nie rozgrzeszajmy mlodej 
p;iry, ale 1 nie potępiajmy. 
Bo, jak to się dzieje. że nie­
którzy czlonkowie ZMP stro 
nią od swej organizacji, a ,,_ 
ciekając od nudnych zebrań, 
niekiedy wędrują przed ... !rn„ 
legia orzekające? 

Oto przed koleglum DRN­
Wicraew stanęło pięciu mlo­
dych pracowników Łódzkich 
Zakladów Włókien Szbucz­
nych. Zatrzymała ich mili­
cja za zaklócenie spokoju pu 
blicznego. Wśród tych pięc;u, 
czterej byli czl<mkami ZMP. 
Przewodniozący ZD powie­
dział o nich: „To dobrzy 
chlopcy". 

Na pev11no. Chuligaństw-Ot 
nic jest koniecznym stadium 
cojrzewania n'llodego czło­
wie!rn. Chuligaństwo zjawia 
się wtedy, gdy ,.opiekę" nad 
młodzieżą przejmują przygo­
dni kompani. Wówczas ml<>­
cizi ludtzie w najlepszym wy­
padku wydeptują Piotrkow­
ską. Tam i z powrotem. 

W praktyce ZMP bowiem u­
iarł się zwyc-zaj, że jedynym 
śr1>dkiem wychowawczym cr­
ganizacji staly się zebrania. 
Tak pojmowane przez aktyw 
ZMP miały charakter uroczy­
sty, sztywny i bardzo formal­
ny. Miały zastąpić cod7Jiennlł 
trudną pracę wychowawczą. 

Gaz świetlny 
z obornika 

WARSZAWA. Gaz świetlny 
w gospodarstwie wiejskim to 
n ie:x:eniona wygoda prz.ede 
wszystkim dla kobiet. Dopro­
wadzenie gazu na wieś z e>­
środków prz.emyslowych wy­
m.agaloby olbrzymich ko3z­
tów. Są jednak inne możl'.­
wości rozwiązania t.ego. 7.a­
gadnienia. Pracuje nad mm 
obccnle zakład chemii rolni­
czej Szkoły Glówinej Gosp0-
darstwa Wiejskiego w War­
„,~.awie. „Prowadzi się tu ba­
dania nad sposobem otrzy­
mywania tzw. agrogazu lub 
bćogazu. Gaz t.en można uz::;-
0 .:ać z obornika, którego w 
~-:dnym goopodarstwie nie 
"r,J<. Z obornika od. je<l.uej 
«r'>WY, pr7.echowywanego w I 
"pecjalnym silosie, m<YLil1.a o­
trzymać 2 metry sreść. gazu 
di:iennie o tej samej m...•iej 
w:ęoej wartości opalowej <X• 
gaz świetlny otrzymywa!Ily w 
drodze chemicznej 11rzeróbki 
węgla. Dla porównania. nal<?­
ży dodać, że jedna rodzi.na w 
mieście zużywa dv gotowania 
przeciętnie ok. 1 metra sz.esć. 
gazu dziennie. Agrogaz uzy­
s.!rnjc się bez żadnej szkody 
dla obornika; na odwrót o­
IJc,mik przechowywany w si-
1::.;;Ie, gdzie wytwarza się g::rz:, 
zyskuje jeszcze na wartości. 

Ten SipOiSÓb otrzym)"'li"an;a 
gazu stosowany już jest .:;z~­
mko w gospodarstwach r<A­
nych w NRD, NRF, we Fran­
c.ii i innych kraja~h. 

(0 wiele trudniejszą Jlliż sama 
Ol"ganiza.cja zebrania). Stan •en 
powod-0wał małą aktywu-OŚĆ 
czlonk~w. wytwarzał zupełną 

bierność i zniechęcenJe. Rów­
nież ograniczanie ś~dków od­
działywania d-0 pogadanki P<>­
li ty C"Znej bez liczenia się z 
aktualnymi za.interesowa.n.ia.n\i 
młodzieży - stwarzało warun­
ki, w których mktdzie'.i; ZlHP 
ooojetniala, traciła k-0ntakt z 
własną organizaicją, a mł&dzież 
nie'Z{)rga:iri~wa.na prawie ni­
gdy kontaktu z ZMP nie znaj­
d-0wala. 

W niektórych wypowie­
dziach na konferencji tkw'ł'J 
pytanie: 

SKĄD WZIĄĆ PRZYGODĘ, 

jak związać. mocno, serdecz.. 
me związać ZMP-owców z 
ich organizacją? 

Na to pytanie odpowia­
daii sami delegaci. Ukazać 
młodzieży patos naszych dni, 
ich romantyz.rn, uczyć mlo­
dzież marzyć wspaniale i ma 
rzema te realirować w wake 
ze złem. Wskazywać mlo<lzie 
Ży jej odpowiedzialne miej­
sce w rnaszym życiu. 

A dalej: do końca obalić 
przegrody między aktywem 
ZMP a m<;sami czl<l'IlkQW­
skimi, przegirody biurok;raty­
zmu i dygmtarstwa, obojętne> 
śc1 i komenderowania. Pra­
cować z młodzieżą - to zna 
czy być wśród mlodziieży. 
dzielić jej smutki i rado5<.i 

Szeregi lód7Jkiej organiza­
cji ZMP 

ROSNĄ NAZBYT POWOLI. 

Od czerwca ub. roku przy­
było 12 tys. nowych człon­
ków. Mało, 2JWażywszy, że 
mieliśmy w tym okresie ta­
ką impre~ jak Festiwal. MR 
ło, bo schematyzm i brak rze 
telnej wiedzy u aktywu by­
ly tamą w pracy z mJodZlieżą. 
Po-ziom mlo<l:t.ieiy, jej wy­
magarua rosn'l Aktywiści zaś 
stoją w miejscu. drepczą 11tar 
tymi szlakami starych metod, 
nie uczą się. 

Mamy w Lodzi 400 świetJj.c. 
Czy na.daje im treść mł~d·z\d 
ZMP? Przeważnie tak, ale 
treść ta. daleka jest jesreze co 
tego, by stać się ma.gnesP.m 
dla całej ml-0d"L.!eży da.nego za­
kładu pracy, bo np. w Zakln­
dach im. Dywizji Kośeiusz­
k-0wskiej na 600 czł<>nków ZMP 
w pracy świetlioowej bierze 
ud'Zia.l aż„. 75 osób! 

NIE MA CZASU NA 
KULTURĘ? 

świet!Ii.ca-to sprawa wycho 
Wall1i.a młodzieży nie tyllko na 
odbiorców kultury. ale i jej 
twórców. A tymczasem dele­
gaci na konferencję m6wili 
otwarcie: źle jest z kultural­
r.ym poziomecm poważnej czę 
ści m1o<lzieży. Ba, i aktyw 
nie zawsze wajduje czas !I.a 
teatr, koncert czy lekturę do­
brej książki. 

Kultura - to całok...<:.Ztałt 
wartości moralnych i ducho­
wych stworzonych przez lu­
dzkość w procesie jej histo­
ryczno-społecznej dzialalno„ 
ści. Powie<lzmy to ilnaczej. 
Kultura - to kino i teatr, 
to dobra książka i radio, kul 
tura - to filharmonia, ope-
1·a i stadion sportowy. Ten 
telegrafi.czny skrót je<;·t chy­
ba dla wszystkich czytelny i 
zrozumialy. Chodzń. o to, aby 
mlodzież sięgała po ciekawą, 
pożyteczną lekturę. chodzi o 
to, aby książka ,.Moje żyde I 
w sztuce" czy „Teatr Bogu­
f'lawskiego" zna'i'azly więcej 

czytelników. Chodzi o to, ai::>v I 
więcej było w sporcie Baś 
.Taskólskich, ZagórEkich i 
Szwendrowskich, więcej ta-

w ręce młodych 
kich zespołów ar<tystycznyl.h 
jak w Zakładach im. Ram.a­
rna czy im. Strzelczyka. 

WYRZUCJC NUDĘ ZA 
URZWI! 

Zarząd Łódzki ZMP za m~ 
ło zajmował się sprawami 
wychowania mlodzieży 
stwierdzil to samokrytycz­
nie przewodniczący. Aktyw 

. zetempowski zapomi·na czę­

sto, że młodzież nasza - 1 

nic w tym dziwnego - lubi 
się bawić, tańczyć, lubi roz­
rywkę. Trudno prz~cież wy­
magać. aby tylko praca wy­
pełniała życie młodego czło­
wieka. ZŁ chce ten stan rz.e­
czy zmienić. Dal temu wyraz 
przewodn'.::zący Chabeli:ki: 
„ZŁ opierając się na do­
świadczeniu z okresu czynu 
festiw!}lowego, kiedy organi­
zował festyny przyjaźni, wie­
czorki, zabawy, pragnie wró­
cić do tej formy pracy kul­
turalnej, propagując szerzej 
zespoły artystyczne przy za­
kładach i szkołach". 

Wiele miejsca poświęcono 
na konferencji w;,lce z chu­
ligaństwem. Mówił o tym 
przewodniczący: ,.Koło ZMP 
powinno odtąd zająć się po­
ważnie chuligaństwem, oto­
czyć pogardą pijaka i chu­
ligana w zakładzie i szkole". 

Apel KŁ PZPR i Prezy­
dium Rady Narodowej m. 
Łodzi w sprawie zwalczania 
chuligaństwa winie.n stać s1ę 
czynmkiem mobi:liizującym 
kola ZMP do tej walki. 

Co r-0bić należy? Prrede 
wszystkim rozpoczaj - nic 
zwlekając - -0d dziś, oo zaraz 
w koła-eh ZMP właściwą prarę 
ideologicz;no-wychow.a.we7ą, u­
lepszyć mewdy szkolenia wpro 
wadrzając ciekawszą i a•t.rakcyj 
n~ tematykę. Prelekcja pt>win­
n.a. siać się przeżyciem dla mł-0 
dzieży, a nie nudą ziejącym 

ment.m-stwem. Trzeba otw-0-
rzyć drzwi do szerokiej dysku-

sji nad problem.a.mi, którymi 
żyje mJodzież. Bez tego nie P<>­
d-0bn.a., a.by zas?Jy zmiany w 
psyehice mł<>deg-0 człowiek.a. 

WIĘCEJ RADY I POMOCY. 

- Macic sporo kłopotów 
i trosk - oowied:zial mło­
dym delegatom sekretarz KŁ 
PZPR Boleslaw Malinowski. 
- Dobrze, ze je odsłaniacie. 
trzeba tylko to robić m11-

cnieJ i lcplej . A we wszyst­
kich trudnych sprawach ra­
dźcie się partii. 

Młodzież łódzka wzbudza 
zaufanie, ZMP-owcy mają 
zaufanie i autorytet wśród 
niezorganizowanych. Mogą 
oni i mają prawo oczekiwać 
większej pomocy z.e strony 
dyrekcji zakładu i zakłado­
wej organizacji partyjnej. 
Stosunek ten też nie powi­
nien jednak nosić cech ko­
menderowania, ani tzw. „u­
stawiania pracy ZMP po li­
nii". Powinien on mieć cha­
rakter i formę rady i pomo­
cy ze strony starszych i 
bardziej doświadczonych to­
warzyszy. 

A nie zawsze tak jest. Np. 
w Zakładach im. Stalina .j:1' ­
rckc1a zabroniła młodzież:.,, 
urządzania zabaw i V\'}'ŚWi"­
tlarna filmów, chociaż na 
miejscu znajduje się p rojd-:-' 
tor filmowy. 

D zielna, bohaterska j~t 
mlodz.;eż polska, młodzież nc. 
szego miasta. Na odłogach w 
woi. zielonogórskim, przy to­
ka1:kach i tkackich warszta­
tach, nad książką i na bu; 
dowie zdaje egzamilil swego 
patriotyzmu. swej obywatel­
skiej dojrzałości. Od star­
szego pokolenia młodzież ta 
ma prawo oczekiwać pomo­
cy. 

Jeśli tak się stanie - mło­
dzież na pewno potrafi z po­
wodzeniem ująć swoje spra­
wy w swoje własne ręce. 

LUDMIŁA GUTKOWSKA. 

z listów do rednkcii 

Poznajemy osiągnięcia 
Politechnil<i lódzkiej 

Cóż wiemy o naszej polit·Ed1-
nicc? Naprawdę bardzo nie 
wiele. Do takiego wniosku do­
szliśmy oglądając wystawę zor 
ganizowaną przez Politechnikę 
Lódz!G\ z okazji 10-lecia tej 
uczelni. 

Eksponaiy wypełniają trzv 
niezbyt duże sale w gmachu 
chemii. Są to oczywiście ek:;­
pona ty wy.selekcjonowane 
najlepsze i tylko takie, które 
mogły siq pomieścić w salach 
bez sz.kody dla nich. Niemożli­
we było ustawienie tutaj np, 
generatora udarowego zbuck~ 
wanego ·w zakładzie wysokich 
napięć Wydziału Elektryczne­
go, chociaż IY>..z.sprzecz.nie sta­
nowi on wielkie osiągnięde po 
liwchniki. Ale jak zmieścić w 
sali o sto.:mnkowo nawet wyso 
kim pulapic. aparaturę sięga­
jącą wysokości dwóch pięter? 
Dlatego też generator „zmicsz 
czono" n.a tablicy rysunkow<"j. 

Plansze, fotografie, książki 
naukowe i czasopisma redago­
wane i wydawane 11rz.az w1Spół 
pracowników uczelni, najleo­
sze prace magisterskie, różne 
aparaty i przyrządy - owoc 
wieloletnich niekiedy wysił­
ków - wsz:vstko to jest prz.<:j­
rzyście eksponowane. Mimo to 

n:esposób wszystkiego ogar­
nąć, a tym bardziej opisać. 

Zatrzymajmy się więc na 
chwilę obok tych prz.ed1mo­
tów, które świadczą o szero­
kim powiązaniu pracy n.a tej 
ucrelni z wymogami życia 

Coraz więcej osób korzysta 
z krajowego obuwia na gurme 
mikroporowatej, jest to ~ 
wiem obuwie praktyczne i ta­
nie. Owa kratkowana mi.kro))() 
rowata guma, zanim rozpocz.ę 
to jej produkcję w skali prze­
mysłowej, musiała się począć 
w umyśle ucz.onego i w jęgo 
laboratorium. A stało się to na 
PoJi.wchnice Łódzkiej, na J"'j 
Wydziale Chemicznym, co pla 
stycznie uwidacznia plansz.a. 

Tu również opracowano gu­
mowe uszczelki do kręgów be­
tonowych, z których składa s\P, 
rurociąg Pilica - Lódź. Trud­
no byłoby bez pomocy naszej 
politechniki kontyn.uować pra­
ce przy budowie t.ego, tak po­
trzebnego Lodzi rurociągu. 

Na tejże samej planszy bu­
dzi podziw zwiedzających -cłyt 
ka tzw. szkła organicznego, 
JUZ produkowanego fabrycz­
nie, a powstałego również w 
pracowni Wydziału Chemiczn~­
go. Je.st ono nietłukące i z t.c­
go względu bardzo przydat.T1<:> 
np. na szyby samochodowe. 

A oto całkiem niespodziewa 
ne w tym miejscu (Wydz!a ł 
Chemii Spożywczej) ek6ponaLy. 

które można by zaraz„. &kon-

Gdzie w Łodzi uczyć sią języków o.bcych 
sumować - herbatniki i od­
żywczy - podobno o wspan:a­
łym sma'ku - „blok turystycz­
ny". Te specjały produkowane 
są wprawdzie w Toruniu, .ile 
kh receptura powstała w łód7.-

- Gd:zie w Łodzi uczyć 
się jęz,yków obcych? - z ta 
kim pytaniem zwrócił się do 
ruas czyteln'k, ob. H. Lew 
(ul. Lii"powa 48). 

Nie jest to jedyny lisi, któ 
ry wpłyinął w tej sprawie d-0 
n.asrzej redakcji, a to świad'­
czy, że problem jest n.aipraw 
dę palący. Wielu młodych i 
nie tylko młodych ludzi w 
naszym mieście odc:z.uwa 
brak :vn.ajomości obcych ję-• 
zyków. Języki potrzebne eą 
m. im. do stutdiow.anfa lite­
ra.tury fachowej, do pogłę­
biarua wiadomości, do czy­
tarnia prasy z.agraniCZJ!lej. 

Ostatnio wzmógł się ruch 
turystyczny, W7.111;J.ogły kO!ll­
takty z zagranicą. Władanie 
wyłącznie języill:iem ojczy­
stym nie wysta1DCZy. Poir~u­
miewanie się „na migi", jak 
to miiało miejsce DIP· na war 
szaw.9kim Festiwalu, nie jest 
WYgodrne i nie przynosi eh.lu 
by, a przecież pl"Z.yjeidż.a do 
n.as coraz więcej gości u:­
grani.cznych. Dlatego też 
obce języ'ki powinni Zll1"1Ć 
m. in. pracownicy hoteli, mi 
licji, pracownicy biU!r tury­
styczmych, kelnerzy i inni. 

W Łodzi, ja'k twierdził 
nasz czyte"łnik H. Lew, rze­

. c.zywiście nikt dotąd nie z.aj 
mował się organizowa111iem 
kursów języków obcych. 
Badaliśmy d-0>kładnie tę spra. 

wę. Wyd11:iiał Oświaty nie u­
miał nam nic bliższeg-0 na. ten 
temat powiedzieć, inf.nrmując 
tylko, że prawdopodobnie- na­
ukę jęey-ków prowad'Li. Zakła!l 
Doskonalenia Rzemiooła. Za­
kład ten prowadzi! kursy do 
30.6 br. Cieszyły się one dmiii, 
frekwencją. W planach na rok 
1955-56 Związek ZaJdad-Ow D<>­
sk<malenia Rzemi{)Sła w Wa>l"';za. 
wie uzal "71Ili l org:i.niz.owa.ni e 
kursów -0d zg-0dy Ministerstw.a. 
Oświaty, dokąd zwróoono sii: 
w marcu br. W lipcu Mm.ister 
siwo Oświaty przysłało odl)()­
wiiedź odm-0wną be2ó podania. 

motywów. Na prośbę nas.>:ej 
redakcji skier-owaną w dniu 
16.9 br. d-0 Ministerstwa Oświa 
ty -0 powia.dDmienie, jak.ie in­
stytucje pi>wolane są do {),]"ga­
nizowania kursów języków 

obcych, d-0 dziś, ch-0ć minęło 
już 6 tyg@dni, odpowiedzi brak. 

W międzyczasie sprawa ta 
ruszyła z miejsca w War­
szawie, gdzie z inicjatywy 
prasy do organizowania kur­
sów przystąpiły spółdzielnie 
usług kulturalnych i rozryw 
kowych oraz pomocy biuro­
wej. Nauka języków z miej­
sca wzbudziła ogromne za­
interesowanie. Kandydatów 
na język angielski, francu­
ski,· hiszpański, niemiecki a 
nawet włoski nie brak. Pra­
sa warszawska wystąpiła 
również z apelem pod adre­
sem wYdawnictw o nowe 
wydania słowników języków 
obcych, ,których obecnie ni­
gdzie prawie nie można do­
stać oraz o opra-cowanie sa­
mouczków. 

„Życie Warszawy" opubli­
kowało w dniu 27 ub.m. wy­
powiedź dyrektora Józefa 
Barbaga z Ministerstwa 
Oświaty. Przyrzeka on, że 
Ministerstwo otoczy opieką 
fachową kursy nauki języ­
ków obcych, organizowane 
przez zwią21ki zawodowe, za­
kłady pracy i instytucje. 

Przed Ministerstwem stoi 
rówmez zadanie opracowy­
wania ogólnych zasad pracy 
kursów, kontrola nad dobo­
rem ka<lr wykładowców i 
przygotowanie · wartościo­
wych pomocy naukowych. 
Zdaniem Ministerstwa lektor 
winien pobierać niezależnie 
od liczby uczniów około 25 
zł za godzinę. Swiadczenia 
z tytułu pobieranej nauki 
pokrywają sami uczestnicy. 
Na razie .na dotacje państwo 
we liczyć nie można . Planu­
je się. że Wydział Oświaty 

zatwierdzać będzie nauczy-

cieli i wykładowców, co wy- kiej uczelni. Tu również opn-
kluczy dostanie się na te sta cowano recepturę piwa b2z-
nowiska dyletantów. Odpo- alkoholowego dla sportowców 
wiednich przepisów w tych (poniżej 1 proc. alkoholu). 
sprawach naieży spodziewać Z ek.s.ponatów na Wydzis.Jc 

Mechanicznym przyciąga wzt·rik 
się przy końcu br. nledużych rozmiarów t>iln.ik --· 
Społeczeństwo ŁOQZi chce jak się okazuje _ rowerowy. 

również uczyć się języków Rower zaopatl7JOny w taki sil­
obcych. Z opanowaniem ję- niczek zużywający 1,5 1 pali­
zyka rosyjskiego nie ma u wa na 100 km może osiągnąć 
nas kłopotu. Można się go szybkość 35 km na godzin~. 
uczyć na licznych kursach Będą mieli używanie rowerzvś 
urządzanych w zakładach ci, gdy zaopatrzą się w takie 
pracy, klubach i świetli- silniczki! Jest on dziełem pro.' . 

Jana Wernera z zakładu silni­
cach. Potrzebne są jednak ków spalinowych. 
także kursy innych języków. Można by tak bez końca -

Ostatnio opublikowaliśmy wydaje się - krążyć po salach 
wiadomość, która jest pierw wystawowych i wyławiać wz~o 
szą jaskółką tego, że i w kiem ciekawe rwczy. A prre­
Łodzi nauka · języków rusza cież największe bogactwo po­
z martwego punktu. Zajął litechniki, jej dorobek naukv­
się tą sprawą Wojewódzki wy, zawarty je.st nie w owy<.h 

przed.miotach, lecz w ks142-
Dnm Kultury, organizujący kach, czasopismach, owy<..h 
plerwszy kurs języków: nie- licznych pracach naukowych 
mięckiego, francuskiego oprawnych niekiedy w płótno, 
an~ielskiego. rzadziej w papier. To prace 

Ta cenna inicjatywa WDK starych naukowców i · byłych 
w pełni zasługuje na uzna- studentóvf, dziś licznej r:zs;;z.y 
nie, jednakie nie rozwią:m- pracown]ków prz.emyslu, czy 
je jeszcze sprawy, WDK roz- też samodzielnych, choć mlo-

dych pracowników naukowycn. 
porządzając szczupłym po- Na którejś z plamsz zaopa-
mieszczeniem, może na trzy trzonej w zdjęcia, mignęły 
planowane kursy urzy.iąć za- nam w przelocie wschodnie ry 
ledwie 60-80 osób. Ilość ta sy koreailskiego czy chińsfile­
została już prawie skomnle- go studenta za.jętego pracą w 
towana w pierwszym dniu laboratorium. I to też je:t 
zapisów. A przecież sam o- częścią składową dorobku 11)­
środek w Zakładzie Dosko- lecia PL. Braterska pomoc, 
nalenia Rzemiosła rozoorzą- której w kształceniu kadr fa-

chowych dla przemysłu udzie·· 
dza wykazami około 100 iołu- Ja nasza politechnika młodzie-
chaczy, którzy pragnęliby ży tyrch dwóch za.przyjaźnio-
kontynuować wz~lędnie za- nych krajów Azji. 
począ-tkować naukę tych ję- * * * 
zyków. Wystawa pomyślaiDa. jako 

Ponadto pozostają jeszcze zamknięta, jest dziełem wszyst 
inne języki jak hisz.pa11ski, kich wydziałów Pol).teclmlk:i 
włoski. Czekamy wiec na ł.ódzkiej. Projektowal ją inż. 
organizację liczniejsz"ch kur Bojkow, opracował ~ 
sów wierząc, że WYdzi;,! fik Bilas. Szk.od.a, że nie 'll7n:i-

Oświaty wykaże tu dalelco no za możliwe udootępnienie 
ida.cą pomoc zarówno WDK jej spolecreństwu, które sta-

nowczo za mało wie o pracy i 
ia.k i innvm instytucjom. dorobku politeclmiJu, co w ra-
któr<:- po~eima sic orga.nizo- mach obchodu 10-lecia możnt:. 
wania m1uki języków. było choć w części JX>wetow:;:ć, 

(Kas) J. Silb. 
--~~-~~~ 
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U wagi i wnioski po konferencyjne 

CzeRo dowiedzieliśmy się na Widzewie Już podejmują wygrane 

Najpierw wydawało nam 
się tak: oto wreszcie wzór 
konferencji partyjnCH?kono­
mi=ej. Jak mówiły dane 
referatu - w krótkim st<>­
sunkowo okresie przygoto­
wań do konferencji odbyzy 
s ię w Łódzkich Zakładach 
Włókien Sztucznych 124 zc­
ł.Jrania >V}<lziałów, na ktO­
rych omówiono najważniej­
sze problemy. W tym samym 
okre6ie zgłoszono ze strony 
załogi 373 wnioski. A i sam 
referat - zwarty i konkre­
tny. I rzecz.vv.,riście - dawno 
n le widzieli.;my takiego za1r.­
teresowania załogi tym, co 
mówi dyrektor. 

PIERWSZY OBRAZ 

Na tym tle powstał wśr6d 
obecnych na konferencji taki 
obraz;: za 9 mie:i~y br. po­
nadplanowa obniżka knsztćw 
własnych wyniosła 1 mln. 
906 t3'~· zł. Wykonano pl3n 
produkcj i iiośdowo. Jeśli cho 
dzi o Jako.<\ć - zabrakło je­
dynie zwycięstwa na najtru­
dniejszym odcinku - me wy 
konano planu jakości tzw. 
tex try. 

A jeśli jeszcze dodamy, że 
za 9 miesięcy br. zakład dał 
państwu po:iad 8 mili0111óW 
ponadpl.ano~'Ych zysków. Je­
śli wsr.omnimy jeszcze, że U­
zyskano w zakładach pow11-
żny sUJkces w zwlększeniu zu 
życ:a krajowej celulozy, co 

zmn1eJsza automatycznie .ru­
życi celulozy sprowadzanej 
za dewizy, gdy dodamy, że 
załoga staTa się dotrzymać 
słowa i roczny plan produk· 
cji pra~nie wykonać n.a 16 
dni przed terminem - mażnn 
b~·ło z.aryzyltcwać następu­
jącą ocenę: 

że Lxlzkie Zakłady Wł~ 
kien Sztucznych prc.cują co­
raz lepiej. I że 

nie tak daleki jest j1:ż 
dzień, ~Y u.staną wreszcie 
narzekania włókniarzy z ba­
welny. wełny i jedwabiu, od 
lat rzucających gromy na VoTJ.­
dzewsk;e sztuczne włókno Za 
to, że psuje :m robotę, ooni­
ża jakość i wydajno6ć przę­
dzy 1 tkanin. 

NASUW1AJĄ SIĘ." ALE 

Ale przecież w czasie dy­
skus.ii m'llSieliśmy nieco . zmle 
nić swe zdanie. Oto d06zl'­
~my w miarę .;ej trwania do 
\Ątniosku, że n!c jest tak d'" 
brze, Jakby si~ \nrlawało. 

Przede wszystk im okazało 
się, że w załodze słabe je..~t 
jeszcze z.rozumienie dla spra­
wy jakości włókn.a sztuczne­
go, że tego problemu widOC'Z­
nic nie uważa się jeszcze na 
Widzewie za problem czoło­
wy. A czy możemy sobie wy­
obrazić dalszy postęp w sto­
sowaniu krajowych włókien 
sztucznych w całym przemy­
śle włókienniczym bez dals1.e 

20 · lat przy linotypie 
Lista od.z.nacz.eń Edwarda wczasy do NRD. Bylem w sto­

Bartoozewicza jest bardzo dłu- li.cy Niemiec, :z:wie<izUem Tu­

gv podnoszenia jakości wło­
kien sztucznych? Ten brak 
zrozwnienia płynął z sameJ 
dyskusji. Posłuchajmy jej: 

Aleksy mówił o tym, że 
dyrektO'r wyrządzl1 krzyw­
dę pracownikom laborato­
rl'llm, gdyż w referacie rue 
wspomniał o osiągnięciach 
tego wydrlialu. 

Wysk:wa mówił o sukce­
sach transpo~ów, którzy 
już wkrótce pragną zlikwido 
wać „ooiowe" i opłaty za 
me. 

Kcystian, trzeci, znów chy­
ba przez calą godzinę dowo­
dził, że oszczędzać trzeba 1 
Ina papierze w admirustra· 
ej!, i na drukach, te potrze­
bny jait lepszy dozór nad 
odpadkami, że wlecze slę 
sprawa przydzialu ogródków 
działkowych .„ 

O CO CHODZI? 

Długo- czekaliśmy na głosy 
w dyskusji, które by stwier­
dzały jedną zasadniczą rzecz: 
o co bije się załoga, do cz.e­
go dąży kierownictwo LZWł 
SZJt? 

Slus2!11e są ogródki, słusz­
ny jest dozór i „osiowe", ale 
przecież to są sprawy nor­
malnego toku pracy kierO'W­
nictwa i rady zakładowej, 
przecież tak „pryncypialne" 
zajęcie się tymi sprawami na 
konferencji pa1iyjno-ekono­
micznej zamawje w dużym 
stopo iu główny sens takiej 
narady. Jest nim przecież mo 
biliz.acja załogi do zadań naj 
ważm..iejszych, czolowych, 

TRZEZWY GŁOS 

wypowiedzi Woźniakowej z 
drLialu kontroli technicznej. 
Zaatakowała ona bezradność 
dyrekcji, je§li chodzi o Ja­
kość textry, wypomni.ała 
wszystkim, że w fabryce Jest 
za mało zainteresowania dla 
glo.sów prządek z łódzkich 
fabryk, przerabiających wi­
dzewskie włókno. Ostro skry 
tykowała związki zawodowe, 
że nie zareagowały na fakt 
obniżenia się zarobków na 
Tlllektórych oddzi4lach fa­
bryki.„ 

Ten głos wydawał się :nam 
charakterystyczny. Po wielu 
bowiem wypowiedziach, do­
tyczących spraw drobnych l 
marginesowyeh, takie fron­
talne t ostre zajęcie się przez 
Woźniakową sprawami zas11-
dniczymi czyniło ooobliwe 
wrażenie. „Po co się wyry­
wa? Zresztą - niech sobie 
mówi. co chce. Wygada się, 
to i przestanie. Tyle razy już 
mówiła o tym l co z tego?" 
Wydawało nam się. że te 

uwagi rodzily się w myślach 
wielu uc-zestnik6w konferen­
cji. Dlaczego? Bo zbyt dłu­
go na tle nieistotnych spraw, 
poruszanych w et.asie dysk11-
sji, utrwalało się przek<Jit'a­
nie, że„. nowa konferenc."a 
ruc nowego nie przyniesie. 
Dlatego mówiono tylko o o­
gródkach i „osiowym", dlate­
go mówiono o dozorze od­
padków na podwórzu fabcy­
cznym, 0 pominięciu labora­
torium w referacie„. I dlate­
go pewnie nie poruszono 
najważniejszych problemów. 

Zo~owiązania 
LPZ-owców 

F. B. 

ga. Nic dz;i;wnego, każdy rok ryngię. Obejrzałem wiele za- DJa<tego dobrae się stal<>, te 
przynosił mu wyróżnienia. Sre- bytków historycznych jak gro- wśród usypiaj.ących słów 
bma Odznaka Praod.o'W'llika bowce Goethegio i Schillera. „o wszystkim i 0 niczym" 
Pracy w 1951 r„ a w następ- domy, w których m.iesz.kali znalazl się głos trzeźwości. 
nym - złota. Potem zloty Fram.cismk Liszt i Jan Seba- k. • R I •• Krzyż Zasługi, Medal lO-lec1:i i stian Bach. Byliśmy też w za- Był nim głos sekretarza orga- Z O aZJ j eWO UCJI 
10-krotne zdobycie tytulu p!'7JO kładach Zer.ssa w Jenie. A w nizacji partyjnej, Grrelaka, 
downika pracy we w.spólm- Oberhofie widzi.alem wspania- który wezwał obeanych do p aździerntkowej 
wodnictwie ogólnopolskim. lą skocznię ~ianską. żywszego zajęcia się właści-
Przyz;nać trzeba, że pl'7JOdow- Okazuje się, że Edward Bar- wą problernatY'ką konferen- • li K 1"owego z1·azdu 

ructwo rueprz.ypadkowe t na- t.ooll.ewicz jest zapalonym mi- cJi, skrytykowal szkodliwo'ć I ra 
!!rody dobrze zasłużone. Zwła- !ośnikiem sportu, szcziególme śpiączki wielu uczestników: LPŻ-<>wcy zakładu M-3 rzucili 
szcza, że J'est on i aktywistą piłki nożnej. Kiedyś sam byt ed • 

!-'·' druż ""~· · Tak, można P<>"-i z1ec, że wC"LWanie usprawnieni.a pr'łcy pracy spolecznej - czlonkiel!l cz \AllA.J.em yny, ....,.1s u-
Zarządu Głównego zw, zaw. czę.szcza gorliwie na mecze. główne sprawy zostaly nie- kół LPZ dla uczczenia XXXVIII 
Prac. Kultury i CRZZ. Dyskusja :z,eszla na tory spor· tknięte. Są nimi: roczni.cy Wielkiej SocjalistyC2111ej 

,_,,..... a ·a ·ę · - J·ak skute-"1'e pran""wać Rewolucji Październikowej i Il 
Edward B-_._,zewicz ~ li- i.v„..., J ISl na sporcie wca- .,,,.. "" ~ ..... ..,., .....,.. le -'e -- ..,,____ .... _ końc..., · nad 051·„ .... 1·....,1·em ---'--j Ja KraJowego Zja2ldu LPL.. 

notypl.stą w Lódzkiej Dndal.rni •w --....... """""" z..c,.„ 'ci ""?Ima •• .,,- ( 1"
3 '""..u t - Nawiązali o.ni konitakt z ra-

Dziełowej od 1951 r„ a przy li- _.. ___________ ,._ ... _ kos wło 7iW BS2lCZa ex- cb:iieokimi lrolegami DOSAAil' 
notypie pracuje od 1935 r. W try). • • • (odpow.iednlk naszego LPŻ) przy 
tym roku obchodzi więc 20-le- p • f - jak obnizyc koedy ZUZY- Zakładach Eleldlrosila" w Le-
cie s~j pracy. Pracy, którą Ierwszy om cła surowców i materia-łów, rungradz!e. "Korzystając z do-
dobrze służy swej lud.owej oj- u,· glori· i· Polgki· kt6re w dalszym ciągu sta- świade:zeń leningradzkich przv-
czyżnie. ~ ~ nowią powazne źródło oez- ja.ciól, LPŻ-owcy 2ód7.cy posta-

Maria Zll.jąe sprawdza. r6w· 
nież. Nie wierzy wła.Snym o­
c-rom.. Porównuje J- raz 
nmneey. ZgadzaJI\ się. Wygra­
ła! Ustawia się wraz z innymi 
szczęśliwca.mi w kolejce do o­
:lcien.ka, gd1Jie załatwia się for­
ma.lnośct pmied wypłat" (7Ai.i<:­
cie nr 2). Stli.nisi.a.w Szabłow­
ski i Irena Litke sprawnie tu 
robi,. Kolejka. J.)IUSuwa. si<; 
szybko. Za. chwilę ju~ Ma.n:i. 
Za.jąe podejmie w kasie nr 8 
pieniądze. Kasjer Z. Rychlew­
ski wyp1- 1.850 zł m oblign­
cję na sumę 1.000 zł. Nie trze­
ba chyba przekonywać nikogo, 
że ob. Zając jest urad<m-a.n.a, o 
ceym świadczy jej uśmiech na 
zdjęe;iu nr 3. 

PKO r<npoczęlo od ponie­
lł:rialku bież. tyll'Odnia wYPł.i.­
ły '(lre1Ufi wyl060Wanych w o­
sta.tnhn ciągnieniu, Kilkadzie­
siąt os6b podjęło Jut plenią~ 
11.ze. Włele było wypł.a.t premii 
~eh np. m obllpeje 10-
dotowe wypłacano 'PO 500 .li. 
Co dzień n.a.pływ posiada.czy 

wylosowanych obli1"acjł awięk 
sza. się. W zwlą.zlru z tym, Jak 
informuje dyrektor PKO, uru 

chomt sill d&IS'llle cztery oldfln­
.ka, aby obsłużyć wm;:vstkich 
klienł6w sprawnie i sąbko. 

(k) 

Odpowiedzi reda.kcji 
- M1.157;ę powiedzieć - mó- Du czędności nowili 1>7.erzej l"OllWinąć prace: 

wi nasz rozmówca - że pat':- ty>m wydanenlem w itwlecle - jak, podnieść poczucie kola, ;rorgan.l20Wa.ć sek~ję motx>-
stwo pamięta o mnie stale. Je- naszej nwlci, jest zakonczenie pro odpowiedzialności za gospo- rową, strzelecką, .narciarską o-
stem nagradz.am.y nie tylko wy- wadzonych od trmch lat przez . raz ku{-6y szkoleruowe. 

. ~""" h darkę za.kładu, czyli Jak zwa.J w ---""""""---"-' na we:r;wanie KOR.. GRUSZKA: Normalna do-sokim:i odznaczeni.ami panstwo gro-pę ",~miych polskich isto- • krad . . r b ""'""'"'~ - stawa prasy w każdą niedzielę do 
czvnnvm do 11odz. 18 oras w 'll1'2fł· 
dzle PT Łódź 8 przy ul. Plotrk.ow­
sklef 17, czynnym do Qodz. :it. wym:i.. W ubiegłym roku <>- ryków, J!RC nad I to.mem „Hlsto- czyc Z1eze w a ryce"° LPZ-owclw z Zakładów M-3. kiosków rozpoczyna się 0 godzinJe 

trzymałem rnie.s:zkan.ie w no- rli Polskd". Jest to pierwszy eta<p zacząd zaklladowy LPŻ i dyi-ek- 6.20-6.30. Dyrekcja „Ruchu" za. 
wocr.E611ych blokach. Przed- Mk . --'- kal ŁóDŻKIE PRZĄDKI cja ~B im. J. stalina, i;prawu- pewnia, :te doloty st.arań, aby o· 
t.em mieszkaliśmy w ciężkich ro1on,..,.. na n:eroką 9 ę prac O WIDZEWSKIM WŁÓKNIE jące szefostwo nad aeroklubem pómlenla w dowozie gazet I ty. 

(2279) 
STEPAN JAWOtlSIO: Slub ko­

ścielny, którv zawarł Obyw;ateJ 
przed dwudziestu laty - Jest wat. 
ny ł abv zawrzeć nowv zwiipek 
małieńak!, powinien Obywatel u. 
przednio wnieść sprawe do sądu o 
rozwód. Bez dopełnienia tych wa· 
runków i bez otrzymania rozwodu 
- nie może Obywatel ponownie 
wstąpić w związek małżeński. gdyi 
grozić mn będzie kara za popel· 
nienie blaamll. 12444) 

warunkach, a jest nas czworo. nad dokona.niem pclnej syntezy w Aleksandrowie, p<is.tanowily godnlków nie miały więcej mleJsca. 
Star.sza córka jest studentką dziejów Po!skł, n-ad obliczonym Na tle dyskusji snuło s'1ę do dnia 15.11. br. zwi~ć lloi;ć (21511 
V roku medycyny, a mlods7.a na ok. 4 tyg, stron drttku wyda- oprócz tego ipo.wame przypu- <":z.łonków, zebrać składki czlon- J. WRÓBEL· WRÓBLOWA: Rót-
- uczen'llicą IV kl. sZllroły pod- wnictwem „Histol'la Polski", Ukoń · k' · tw kOWISkie na poczet IV kwartału, nica w cenie pieprzu pochodzi stąd, 
ta · ",,._.. te dob s:oc.zenie, ze ierowmc 0 zorgani2lować dwa kursy obrony że w krajach, qdzie pieprz rośnie, 5 woweJ. m.<1.Ją ra.z re czenie zamianonego dzieła prz,e- rzbyt mało jest j~ po- artykuł ten jest - rzecz jasna, 

warunki do nauki. 'dz! · · "-l!l.ż · T · prz.eciwlotnicziej i prz.eciwche- tańsrv aniżeli b- dokad 110 Poza tym, w 1953 r. wyje- wu oam.e 1eirt w CJągu !l<l!iu sze· wiązane z zalogą. o w.raze- m.icznej oraz dwa kumy st.rrele- - ' ........, „ 
chalem na trzyty"odniowe i:io pięcioleci&. nie odnies'!iśmy po drugiej ctwa masowego. się eksportuje. (24921 

e --------------------------------------- LOKATORZY POS. PRZY UL. ALE .- KSANDROWSKIEJ 143: Orzecze-

Łódzkie sylwetki teatralne 

ZYGMUNT .Jl\BŁON'SKI 
jako Maclean w sztuce 

„Zatrzymać pociąg·' 
Mac Colla. 

(Państw. Teatr Powszechny) 

Nie tak szybkol 

Ku uwadze Zakł. · piekarskich 
Ka.ziły >Z nas lubi śwde 

ze '(>ieezywo i ciemy­
my się, te Jest ono do 
s~e do sklepów 
dość wcześnie MilJI>, 
a.bymy mogli sie w 
nie zaopaitrzyć pr.red 
pójściem oo pracy. 

Dyrekeja Za.kł.a.dów 
Pie~eh m-0gla­
by ZMl>osOwa.ó ja.lcieś 
na.krycia., chron:ll\<le pie 
ozywo przed kw:zem i 
de.szczem. Nie mcne­
my przecież myć ani 
dezynfekować chleba. 
prr.ed 51>'0ŻYolem! 

niem Stacji San.-Epld. woda w Wa 
szej posesji nadaje s111 do picia po 
przegotowaniu. Wydano zarządze. 
nie wvremonwwanla studni . .Jedno­
cześnie dyrekcja MZBM Łódź Ba­
łuty wyjaśnJa, że ewent. pogłębie­
nie studni n1e z.mieni Jakości wo­
dy. 

B. ZAKRZEWSKI: W Planie 5· 
letnim uwzględniona !est budowa 

Nowe podręczniki 
historii 

drugiego toru tramwalowe«o na ul. dl "6 I h "k6 
Rudzkiej - na odcinku od ul. Pa, a UCZDI w ee nt w 
blanicklel do kąpieliska wraz z pęt Uklailały się OS!tllt.nio w 
llcą, co całkowicie rozwiąże obec-

Nasuwa mi sie tu 
jednak jedna uwaga.: A. Kobielska. 

(2484-H) Od ldlku dni na. uli- sie w 'Wiodę. Mamowa otóż k- z piecey­
cę Krakusa. woda do- nie jej przez niezamy- wern stoją Około g-o­
wożona. Jest z sieci kanie kurków beczko- chiny przed nie-Otwa.r-----------­

ne trudności komunikacyjne na tym sprziediaży nakładem Państ-wo­
odcinku. Poza tvm przyczyni się wego Wydawniotwa Szkolni­
to d-0 ~rawnlejszej komunikacji ctwia Za·w'OdO'Wego nowe pod­
na trasie do Rzgowa 1 Tuszyna. ~~n., d· „ 1," h'-'--·· _,,u miejskiej. Oieszylibyś- WQZU w okresie wciąż tymi jeszcze sklepami, 

my się z tego baird.zo, jeszcze istniejących a w tym czasie brud 
nies~b' beozkowóz, u trudności z wodą jest uliC7JllY osadcza się na 
opa.trująey na.s w wo- godne potępi.en.i.a. świeżYeh bułeollkscb i 
dę, pmyjeżdila. zale- (2479) pa.chn:\CYID chlebie. 

Brr! Zimno!„. (20371 r........,..,_ O n,a • ...,,,l . .,,...._..Ll uikl 
STAŁY CZYTELNIK: Wydział I i 11 kilas teclmików. 

Rolny popiera mrwól hodowli na Nowe ~i - to 2lbio 
Zblim 9łe 'dma. a. terenach peryferyjnyc~ naszego rowia pNl.oa '7A""""łu nauko _ 

d-w.ie n.a. -parę nrlnut 1-----~--.:.;..;;.;.;..:..-::...:...;...;......:...:..:...;...;.. ____ _ ja nie ma.m jeszar.e w miasta. Wobec powvzszefło dyr. . ......_,,..- . W 
domu tadnego pieca.. MZBM ł.ódż Polesie postawiła cow - glÓWlll:ie z Um.wersy­
Cheiałem kupić żełaz- wniosek, aby utrzymać nadal do- teru Łó<Wkiego. l'W:y rediago­
n" ilruchenkę, lecz nię tychczas.owy s~n na posesji przy waru.u książek: oeyniiy u~~ 

zanim 7Jdola.my na.t1eł­
nić wiia.dra, odjeżdża. z 
odkręconymi kurka.ml. 
Woda leje się vo całej 
ulicy. a. my poa,osta.,je­
my ~wa.ni i !Ulie 
cbęceni. Prooimy ba.r­
dzo, aby postój był 
przedłurony co naJ­
mmej do 30 mi.nut. 
tak aby wszyscy mogli 
zaopatrzyć słę w wo­

Przykład do naśladowania 
IX i X !ll"ll\l& I bry- nio 250 proc. normy. mogę jej rucdrnie do- ul. Bratysławskiej 4t (22331 wrzJięlia grupa nauczycieli S'ZJkół 

gady studentów Wydz, Na. wYróżmen.ie zasłu- &ta.ć, choć W ciągu „a,- ABSOLWENCI MET~. ZSZ Z PA ŚI'ed!IlJiK:ill. i Zlawod"'"'"""h. 
eh_„ g..,..;,.,.~AJ'PY "UJ„ •-1 T-„-·-Cboc' ru miesięcy obszedlem BIANIC: Postaramy Slll Wam po- . . -··.r-· 
21n5ti:,i;; ski~ ..; ; Ii ik:.;,1.waf:id p;_ niEl'ZJłiernooą ilość skle- móc, !fdv podacie Wasze nazwiska Jaik ocen.1aoą pedia1godz;y za-
wy.lropki buraków cu- reta. z X zespołu. pów z wYrobami ie- i adresy. (2521) trudinienó. w S'ZJkolinliotwie :zia­
krowych do zespołu Serdecznie J>(nldira- la.mymi. Odpowiedź J. Z.: Pracownikowi, będącemu wodowym. marter.iial naukowy 
PGR Bo'!e g.osp rol wia.my robotni~ Lódź jest wszęihle ta 6&- na etacie prac. fizycznych, a pel- który ~ . pod • 
ne Balon.o: • - i Koleg(rw z Polit.ech- ma: „N'le ma. li nie wie 1 nlącemu czynności pracownika urny ,.,~ doera~ą i:iowe -

dę. 

Zostaliśmy tu bal'- Ud Mam l:ład'Li • my lkliedy będą". j slowego - przysługuje urlop 30- ręC'illt..n,i h1stiordli., qpmco-
lbo serdecnld.e przyje:- ~ ~ Pl'?:Y;dY'Dl r:::; s-nowwe pieeyli:I. dniowv. Prosimy o podanie nazwi- wany jest w ~b barozi.ej 

~ą Ili.. rz.apt>wu.i-ooo nam nie wielu z nich p(ądzie s" ~" droż.;M! od I ska i ~dresu, a będziemy interwe- prrzlyS'tępny d'1a młod:ziieży niż 
ty:.ro oobre Jrn~~ i w nasze ślady. żel&mJy-cb a ,ia. '1!'aja!!i. w &prawie przejazdów(~~;ij w dotyoh<:7JaS obowdąz;uj~ch 

.~ beczlrowo- wyżyw.jenie. ale też Grup&wi chciałbym sobie kup1ó MIESZKAl'ICY z UL. OBR. STA- ksi.ążikiacl!.. 
zow w.inny bezwzldQd- 1'0'2lJ"YWki kułhm1lne. J~· Bona.Iski właśnie ta.ni" żela.mą ILING~~D. ·: Po ~amlmlęciu urn,:du Na ukońcreniu Są również 
nie bvć uregulowaiie Do dnia. dtisleJszei;o St. P.iłka. kuchenkę. PT ł.odz 29 " qo dz. 15 mieszkancy !""""ce nad nowym p.v1-;_ 
tak. aby okoliczna 11.1d współzawodniC"'.,ą,ec ze (2ł91 R) z. S. - z ul. Obr. Sl11l:nnradu mO!l'ą nada- ~~ . . ~..-.""u 

„.,_.,,,,;;n;;;;os.;;,· c-.; ,.;.!!.l~_;;L?Jj~_„łaBm;"z.aopa...,.„t„rzvm.;,;ć,_r&.._~..,,m.,..1;.;:a.i:ib~i.11:.~ia,;..:,śr~ed~-;..,.----------------..ł(,;24~8~1;;-H~)..; wać swoje przesyłki w ·urzędzie Mem dJo hlstorlli clij.a Ul kl.as 
PT ł.ódt 4 przy ul. Zachodniej 109, techników. 
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Decyduie nie tylko ilość ... 

Chcemy do rego 
Codziennie w piekarniach 

łódzkich wypiek.a się około 
220 ton pieczywa, a w sobo­
ty i dni przedświąteczne na 
wet 350 ton. Te pokaźne 
ilości chleba i bułek oraz 
pieczywa cukierniczego mo­
:ima by załadQIWaĆ na pociąg 
towarowy złożony z 30 wa­
gonów. Ilość ta wystarcza 
na pokrycie z.apotrzebow:::­
nia pon.ad 600-tysięcz.ncgo 

miasta, ale jak.ość oraz ter­
minowość dostaw nadal po­
Z'Oetawiają wiele do żyC'Z€11i3. 

Częt;to zdarza s.ię jeszcze, 
że do rąk klienta trafiają 
niewypiecrone buł'ki, popa­
lone chleby, pieozywo z za­
kalcem., :zxiefoI11Tiowane, z.a­
brudrz.one itp. Można więc 
wyS1I1Juć z tego wniosek, że 
praoa brakarzy w łód:zlkich 
piekarniach oraz pracowni­
ków produkcyjnych jak cia 
stowych, wypiekowych itp. 
nie je.st w d:alseym ciągu na 
należytym poziomie. 

Okawje sie. że w wielu 
piekail1Iliac?i łódzlltich nie sto 
suj,e się obowiązującej re­
ceptury. Idzie się po łatwiź­
nie chcąc za W\5zelką ce11ę 
wyrobić plan wartościowy. 
Dlatego też w więklswści 
wypad!ków wyipiekra SI~ 
chleb „nałęcz.owski" w 2-ki 
logram<>WY'Ch bochenkach za 

nocną zmianę w ni edzielę 
przybyło ostatnio zamiast 6 

trzech praco\\'Di'ków. 
Chleb zamiast o 5 rano w­
stał wyprodukowany o go­
dzinie 10. 

Wydaje się jedJn,aik, że naj 
,więcej zarzutów należy kie­
rować pod adoresem briak.a­
rzy, którzy albo le'kcewaLą 
swój bardzo odpowiedzialny 
zawód, albo po prootu nie 
chcąc narażać swych kole­
gów z produkcji na kary i 
ni.eprzyjemno.ści przymykają 
oczy na pieczywo z wadami 
i brakami. Zezwalają na 
ekspedycję do sklepów chle 
ba z zakakem. n4edopieczo­
nych bułek itp. 

O błędach w pracy na­
szych „chleobodawców" pisa­
liśmy już niejednokrotnie. 
Nastąpiła niezin~czrui popra­
wa, ale do stanu dobrego 
jeszcze daleko. Są pieka·r­
nie, w których złe pieczywo 
trafia się okresami, ale je.:;t 
np. p'.ekarnia nr 7 przy ul. 
Wólczańskiej, gdzie jakość 
produkcji jest stale zła. 

Gdy więc dowiedziel iśmy 
się, że Łódzkie Zakłady Prze 
mysłu Piekarniczego zdobv­
ły pierwsze miejoce w II 
kw.a'l'tale w ogólnokrajo­
wym współzawodnictwie pra 

miast 1-kilogramowych, mi- w· I. 
mo że r.ec~tura przewri.tluje teCZOreK 
bochenki kilogramowe. 

Podobnie ma się ~~~wa z taneczny 
chlebem ,,lubelskim . A 
piv.ecież wiadomo, że więk- d I . k , 
67.0ŚĆ klientów dopytuje się a uczestn1 ow 
w sklepach właśnie o bo­
chenki mniejsze. 

W dalszym ciągu dostawy 
p ieczywa do sklepów są o­
późniane. Transport jest nie 

wczasów 
turystycznych 

należyty. Wt;yzy W fatalnym WeS-Oło zapowiada się prryszła 
stanie, nie 11adające się do sobota dla uczestników tegorocz­
przewożenia pieczywa, po- nvch wczasów turystycznych. W 
wodują jego łamanie i defor dniu tvm bowiem o godz. 21 raz· 
mowanie. poczyna si~ wieczorek tanecznv 

Mówi się o wspólzawodni organizowany przez koło PTT-K 
ctwi e wśród piekarzy. Ow- przy Centralnym Biurze Tochmcz­
szem ishlieje wśród pi.eka- nym, ul. A. Stru~a _ 19/2~. Program 

' . wieczorku przew1du1e wiele i!:Łrak-
rxy ten bardzo pozJ'.1eczn~ cji. Zaproszenia nabywać można w 
ruch. ale... Np. w p1ekarm lokalu zarządu oddziału PTI-K w 
nr 64 przy ul St,:lli.na na Łodzi, ul. Piotrkowska 70. 

Ceny za mleko 
z .dostaw 
nadobowiązkowych 

Od 1 bm. do 30 kwietnia 
1956 roku będą obowiązywać 

cy otrz.ym.ają sztandar podwyższone ceny za mleko 
przechodni, n.aleŻY im zło- sprzedawane przez rolników z 
zyc gratulacje, ale równo- dostaw ponadobowiązkowych. 
cześnie życzyć sobie, by w Gospodarstwa polożone w re­
s-z.Ja_che~ym _ w~pólzawodni- jonie dużych miast i więk­
ctw1e me m1e~1 . na uwadze szych ośrodków robotniczych 
ty~k? norm ilosc.i.owy-ch, war otrzymy-....-ać będą za litr mle-
tosc10WYch oraz planu kosz.- , 2 zł 15 · ~ 
tów, lec:z. by w co najmniej Ka gr„ z.as e;~~ar-
równym stopniu pamiętali 0 ~tw~ w porz.ootałych częsciach 
jakości i przestrzeganiu obo nraJU - 2 zl. 
wiązujących receptur. Niezależnie od podwyższo-

Gdy współtawodnictw-0 rw nej ceny, chłopi dostarczający 
tym polu hęciz.ie postawione ponadobowiązkowo mleko bę­
n.a lepszym poziomie, tym dą mogli za każde 100 litrów 
serdeczniejsze będą gr.atu- nabyć 30 kg pasz treścjwych. 
lacje łódzkich konsumentów Natomiast ci rolnicy, którym 
za zwycięstwo w następo.ym pasze t.reściwe me będą · po­
kwartaJ.e. trzebne, mogą otrzymać ich 

ZB. SKB. równowartość w gotówce. 

Migawka z tramwa{u 
• ,,Jak · się pani siedził'' 

- A cóż to za dziwne 
krzesło? dziwi się jakaś 
kobieta w tramwaju ·linii ,.3". 
- Dla kogo ono? 

Nie, tym razem nie dla 
matki z dzieckiem - miła 
pasażerko. Ani dla inwalidy. 
Jest to „miejsce przezn.a.<;;ro­
ne dla kondukt.or.a". Tak gło­
si na.pis n.a blaszanej tablicz­
ce. 

l\.Il'K, mając na uwadze 
ciężką pracę lronduktorów, 
wprowadziło na wzór stolicy 
udogodnienie dla swych pra­
cowników. W prawym rogu 
wagonu - przy wejściu z 
pomostu - obrarn<>waino me­
talowym prętem mieisce 
przemaczone dla kondukto­
ra. Jest nim kobieta. Nazy­
wa się Anna Ziembińska. 
Przed chwilą „objęła" wóz 
na Pl. Wolności. 

- .Jak się pani „s:iedzi"? 
- pytamy. 

- Nie mam j~ wielu 
spostrzeżeń - odpowieda 
wesoło - ale już widzę, że 
będzie dobrze. Dotychczas 
trzeba było przeciskać się 

przez cały zatłocz.ony wagon, 
inkasując należność za bilet. 
Kosztowało to wiele sił, a 
wiec7,orem bolały nogi ... 

- A teraz? 
- Teraz jest <luro łatwiej 

pral."!ować. Lepiej róW!Ilież 
widzę z tego miejsca, czy 
wszyscy wsiedłi, kiedy da.ję 
sygnał do odjazdu. 

Czytamy na.pis: - „Pa­
sa·i:er jest obowiązany wyku­
pi•': bilet u konduktora. lub 
PQdać naJeż.ność 7.a p.raeja?.d 
U\ pośrednidwem innych pa­
sa.żerów". 

- Czy nie będ'Zlie tu pola 
do nadużyć? - wskazujemy 
wzrokiem ten napis. 

- O nie. Pasażerowie lódz 
cy sami podają przy wej­
ściu pieniądze, no, co praw­
da jeszcze nie wszyscy, aJ.e 
chyba się nauczą ... 
Obsługa odbywa się spraw 

nie. życzę sympatycznej kon 
duktorce dobrego kurslJ i 
wysiadam. Już na ulicy 
stwiei.-dzam. że pochłonięta 
rozmową przejechałam... na 
gapę. 

(Lu-Ga) 

W lipcu ub. T. udalo się 
Prezydium Dzielnicowej Ra­
dy Narodowej Łódź-Polesie 
otrzymać z Wydziału Kwate­
runkowego tokaltf>rzy ut Cu­
rie-Skłodowskiej 20, gdzie 
miała powstać przychodnia 
rejonowa. Otwarcie przychod 
ni uzależnione było jednak 
od wykonania remontu i za­
łożenia centralnego ogrzewa­
nia. Prace te powierzono Miej 
skiemu Przedsiębiorstwu In­
stalacyjnemu. 

Chociaż od Lipca ub. T. mi­
nęw 16 miesięcy, przychod­
nia rejonowa nie została Jesz 
cze uruchomiona. Powód -
remont trwa. MPI tiumaczy 
się, że jego pracę hamuje żół 
wie tempo robót prowadzo­
nych przez MPR-B nr 3, któ 
re ma wybudować komin i 

. kotiy do centralnego ogrze-
wania. 

A remont 
• • wc1qz 

trwa„. 
wia. N i estety, na. razie nie 
odniosła skutku. Nie odno­
szą skutku również pisma z 
Wydziału Zdrowia. Moze 
więc niniejsza notatka będzie 
miała więcej szczęścia? 
Byłoby to bardzo pożądane, 

bo wielkimi krokami zbliża 
się wprowadzenie w życie 
nowej rejonizacji lecznictwa 
otwartego, które uwzględnia 
dla Potesia również i porad­
nię przy ut. Curie-Sklod.o'!D­
skiej 20. 

(k) 

Groźny pożar 
przy ul. Zduńskiej 

ugaszono w porę 
Wczoraj, między go&iną 9 

a 10, n.a posesji należącej do 
- Jesteśmy w stanie wy- Ant.O!!liego Cieplaka przy ulicy 

konać ~entralne, ogrz~wanie Zduńskiej 3, na strychu stajni 
w 1? dni po .z.ako_nczemu t~c~ dorożkarskiej, wskutek zapró­
r~bot, ate coz, n:e ma:r!'y.,:uz szenia ognia, zapalila się słom.a 
sil do popędzani.a „tro3ki - i siano. 
twierdzi dyrekcja MPI. 

Podczas gdy wykonawca z 
podwykonawcą nie znajdują 
wspólnego języka i nie mogą 
nawiązać .właściwej współ­
pracy, Polesie czeka niecier­
pliwie na lokat O niecierpli­
wości świadczy m. in. olbrzy­
mia korespondencja, która 
przez ten czas nagromadzHa 
się w aktach oddzialu zdro-

Ptaki czekają 

na opieką młodzieży 

Ze względu na to, że na uli­
cy tej znajdują się przeważnie 
domy drewniane a pożar gro­
ził przerzuceniem się na sąsie­
dnie zabudowania - do akcji 
pospieszyły trzy sekcje straży 
lpożarnych, 57;eść specjalnych 
s~kcj1 gaśniczych oraz Szkoła 
Oficerska StraŻY Pożarnych. 

Udało się zabe2JPieczyć są.siew 
dnie zabudowania tak, że w 
stajni spaliło się tylko siano, 
słoma, i część dachu. I w tym 
wypadku komenda straży zau­
ważyła, że nie wykonano prze 
ciwpożarowych zarządzeń po­
kontrolnych. 

Dyrekcja Ogrodu Zoologiczne Konie z płonącej stajni wy~ 
g<> w Lodz.i urządza w listopa- prowadzono w porę. (9) 

dzie konkUt"s na najlepszy kar-mik lub domek dla ptaków. Mlo ___________ ..., __ 

dzież, która przedstawi najlep-

s71E6~r~e1:'~jao~~;, = Ks1'ąz' ka ·-Twój 
na :re wzrzledu na to, że w okrc 

~~kó:.~:i ~~:n.rr!1ują:n~!: orzviaciel 
ma się gdzie schronić przed zim 
nen. ~~~~~~~~~~~~~~~ 

~!..':~~~~~Y ~~o~~A~~~! I ~~~~:;=:?~~ 
niczne, szlifierza d-0 szlifowania na krągło, p RA C O W N I C U KI ER N I C z EJ 
narzędziowca. n.a noże toka;rskie, tech'hików 

w nowootwartym punk.cie 
blacharsko - łammiezym 

Koleżance ZOFII ŁOPACIŃSKIEJ 

wYT'3zY głębokiego współczucia z po­

wodu śmierci Jej 

MATKI mechaników, narzędziowca na roboty W-u;)r- z AK up I 
cowe, kierownika · oddz. samochodowego. 
inżyniera lub starszego technika n.a stano­
wisko ki.er. oddziału konbroli technicznej i 
Inżyniera dróg i torów tramwajowych za­
trudni natychmiast l\fiejskie Przedsiębior-

P. P. HOTEL „ O R B I S •' 
w Ł OD Z I, ul. PIOTRKOWSKA 72. ; 

stwo Komunikacyjne w Szczeęinie, ul. O fe r-t y prosimy składać do 
Krzysztofa Kolumba 86 789. ReflektUje się na sekretariatu przedsiębiorstwa. 
siły wysoko kwalifikowane. Płaca w 7 g ukła­
du zbiorowego pracy. 2434-K 

3 ekonomistów - kos2;t-Owców, 2 techników -
mechaników, 3 ślusarzy do ciągników spali­
nowych, 4 elektryków oraz większą ilość ro­
botników na stanowiska $'.alników i do ob­
sługi zatrudni Dyrekcja Wojcieswwskicb Za­
kładów Przemysłu Wapienniczego w Wojcie-
820Wie pow. Złotoryja, w.oj. Wrocław. Wyna­
grodzenie w~ umowy zbiorowej dla przemy­
słu wapienniczego. Na miejscu hotel robot­
niczy i stołówka OZR. Zgłoszenia należy kie­
rować do działu kadr. 2424-K 

Wykwalifikowani krawcy - chałupnicy na 
luksusową damską robotę (płaszcze) po­
trzebni. Oferty pisemne składać do lJiura. 
OgłoS21eń, Piotrkowska. 96 pod nr „6657". 

Technika - elektryka do prowadzenia wnów 
i kosztorysów zatrudni od zaraz Zarząd 
Montażu P\!ostowników. Wyna,grodzenk we-
dług umowy zbiorowej w budownictwie. 
Zgłoszenia przyjmuje dział personalny ul. 
Piotrkowska 93. 2457-K 

Chemika - kolorysty na etat nauczyciela 
przedmiotu pomocniczego, spe_cjalno~ć 
Tkaniny Dekoracyjne. poszukuJe Panstwo-

ZAKŁADY 
ŁÓDZKIE 
BUDOWY 

P. T. 

MASZYN< 

w Ł O D Z I, ul. DĄBROWSKIEGO 39. 
tel. 208-40 

zawiadamiają. że 

posiadają do s p r z e d aż y WOZJU 
magazynowe transportowe ogumio­
ne w cenie zł 598,50 za. 1 szt. 

or a z GARNKI KONDENSACYJNE 
„OPUS'" 172 </J w cenie 141,- zł 
za szt. 

ODWADNIACZE „SAMSON" 1 </J 

po zł 48,20 za sz\, 

ODWADNIACZE „SAMSON" 1,174 </J 

po zł 62,50 za 1 szt. 

wa Wyższa Szkoła S1>tuk Pla.stycznyllh ~ 
Gdańsku. Zgłoszenia w sekretari:teie Uczelni .--------------------­
- Gda.ńsl~, Zbrojownit1o, Targ Węglowy. 

2454-K 

<><><><:><><><><XX><>O<>ćo<'>O~ 

osTlt'ZEŻENIE 

MIEJSKIE 
PRALNIE i FARBIARNIE 
w Ł O D Z l, ni. CZ. HUTORA 34a 

uprzejmie proszą klientów. którym 
zaoginęły w cza.sie ezyszezenia paski 
od garderoby o zgłoszenie się do 

PUNKTU USŁUGOWEGO nr 3 
nl. PIOTRKOWSKA 147, celem łeb 
OD BI O lt U. 

ŁÓDZKIE ZAKŁADY 
BUDOWY MASZYN PRZEMYSŁU 

TERENOWEGO, 

S 
PIOTRKOWSKA nr 317 

Ostrzega się przed 1\abyciem MlKROSKO- GDY SIĘ KUPI SZCZĘ LIWY LOS (Ra.le Ta.r~we): mas:i:y-

ŁÓDŻ, uJ. J. DĄBROWSKIEGO 39, 
zawiadami.ają, że stosownie do uchwały 
Rady Państwa i Rady Ministrów z dnia 
14. xn. 1950 r. wszelkie zażalenia, od'WQ­
łania i skar~i załatwia dyrektor lub jego 

zastępca ~ wtorki od godz. 17 do 20. 
Jeśli we wtorki przypada dzień wolny od 
pracy, dniem przyjęć jest najbliższy dz!eń 
poW'SZedni tygodnia. 2451-K 

PU nr M. 330 z o\>iektywem 10 x 60 x 100 na do szycia „Siru!e:-'' 
i okularem 5 x 10 x 15 w futerale. produkcji W KOLEKTURZE MONOPOLU LOTERYJNEGO 4.000. butv z cholewami PRACA I KOBIETA do rocmeiro 
Państwowych Zakładów Optycznych w War- nr 8 1.SOO. płaszcz dam- _ dziecka potrzebna. Refe 

d . 'd . . Ł ó D " PIOTRKOWSKA 161 ski gabardynowy. 9tan 
szawie. skradzionego w mu 30 pa,.; ziernt- "" - dobry 1.000. błam piż- POMOC domowa po- rencje Ironiec2llle. Al. I 
ka br. z Za.kl. Przern. Jcdwabn. im. Gen. ,,, ,,. .., t< t.. PIOTRKOWSKA 95 m-OIW'Ce ~biety 3.500. trzebna. Referencje k.:>- Maja 35 m. 23 po giodz. 

w. Wróblewsl.tle1rn w Łodzi. ul. Hipote~na „ „ „ „ • B. KALISZEWSKIEGO 113 (<lawn. Rzgowska) obrusv ręczoej robotv"j nieczne. Próchnika 27 17 C6?08 G) 

nr t /9. 24;i3-K :....------------------------•• iao..,,.aoo, (2445l m. 4 (638838 G) 
' .ŁóDZKI EXPBESS ILUSTBOWANX JU'.· Z&&.<• 5 

' • 



~;:~~:=~~j SPORT SPORT ~i :Z• J~l i Alarmujące w1eśc1 z boisk 

K wiał polskiej lekkoatletyki 
zaprezentu·e · się w Sofii 

n~!~iT,0„m!~!Y~!ON~~W!~ ,~,~~~~' {i~f 

Te sprawy wykraczają daleko 
poza ramy przewinień sportowych 
P omimo, iż łód"Łkie władze pił 

karskie, dążąc do utrzyma­
nia atmosfery sportowej n.a. bo­
isku, wypowiedzi.My zdecydowar­
ną walkę chuligaństwu i od pew 
nego cz.a.su nie cofają się pr·led 
na.kią.daniem na winnych snro­
wycb kar, w dalszym ciągu zda­
rzają się j!'.SZ(,-Ze poważne '11.'Y­
kroczeni.a. W da.Iszym ciągu ~to 
imy w obliczu smutnego faktu. 
że w niektórych kołach spoci.o­
wych sprawa wychowa.ni.a. za.­
wodników jest niemal komplet­
nie zaniedbana. 

z boiska, a szybko podobny los~ czem, iż niektórzy za.wodnicy 
spo+Jral Lecha Frecho za obrazę hyli tM>dchmieleni, i że podczas 
sędziego. pr-.r.erwy w szatni jeszcze poei•-

do~ć małe1 zmiany starego i popularnego powie- Q r !:..~~ 
dzeni~. Do Rzymu drogi sportowców poprowadzq dopiero za ~'--' 
lat ~ć. Na razie w~zystki': "?1'Y·H~ przyszłych. olimpijczy-
k~ i tych, którzy ma3q nadzie3ę nimi zostać, ogniskujq się ( ~ 

Chuliga.n Czesny podo&bnie jak gali z butelki. 
Tra.mp:isz dopiero oo odbył karę, Niewątpliwie łódzkie władze 
a. już „za.robil" dwa la.ta dyskw pilka.rskfo nie ograniczą się ja­
hfika.cj~ (nie S?;eść miesięcy jak l dynie do wymierzania. kar, w 
Jego p1erwoW"Lor). Frecho oti.-zy · stosowaniu których widzą jeden 
mal 8-miesięczną dyskwalifika- ze sposobów walki z tym co już 
cję z wyłączeniem okresu zimo-· narosło i glębil"j zapuściło ko­
wego. rzenie zla - z chuligaństwem, 

w Jednym. punkcie - mieście dalekiej Australii- Melbour- ~ V 
ne. _I obo3~tne, skąd ~y n~e wyruszyć, gdzie by nie zacząć ~ /'. 
swe3 podr6zy, droga mistrzow - wielkich sportowców za ,__ /. \l 
rok zakończy się za oceanem, na Olimpijskim Stadionie. ~·V 

Do pokłosia. minionej niedzic.­
li dochodzą jeszcze kary rocz­
nej dyskwalifikacji wymierzone 
niejednokrotnie już upomina.Ut~ -
mu i not~wanemu w kartotP­
kach przewinień Ja.nowi Kall'n­
ba~ui.lmwi (Budowlani) i Józefo­
Wl Repakowskiemu (Wifama) o­
raz jego koledze Wiesła.wowi 

Jesteśmy pr-.t:ekonani, że to pa­
lące zagadnienie potraktują sze­
rzej na płaszezyźnie apelu Ko­
mitetu Lód-dtiego PZPR i Prez. 
RN m. Lodzi do mieszkańc.'iw 
naszego miasta w sprawie zwal­
czania chuligaństwa.. 

Dził ro7JP0czynaJą si~ w Soflt 
międzvnarodo._ mlstrzostwa Buł-

KRZESif.ISKA 

PIĄTEK, 4 LISTOPADA 

12.15 Muz. rozrywkowa. 12.40 
Audycja szkolna dla klas I i i T. 

1 13.00 Suita taneczna. 13.10 S!y:l­
ne orkiestry rozrywkowe i p.o­
senkarze. 14.10 Audycja litera: ­
ka. 14.30 KO!ll.cert uczniów Pan­
stwowego Liceum Muzycznego. 
15 OO Filmowe melodie radziec­
kie. 15.25 Koncert soli.stów. lt:.r.n 
Muzyka dla wszystkich. 17.00. 
Z życia Związ_lru Rad.zieckiei;o. 
17.30 (L) Łódzki dziennik radlo­
wy. 17.45 (L) Muzyka operowa. 
18.00 (L) Śladem naszych int<J.r­
wencji. 18.20 Tańce w opr. !mm 
porzytorów polskich. 18.40 Ko!1-
cert krakowskiego chóru ł'R. 
19.00 Muzyka i a'{tualności. 19.25 
Reportaż literacki. 19.40 „Kom­
pozytor tygodnia". 20.25 Aud:;­
cja aktualna. 20.40 „Z melodią i 
piooenką przez świat". 21.50 f(ro 
nika sportowa. 22.00 „Tydzi~ ń 
muzyki radzieckiej" - koncert. 
l.'2.20 Felieton. 22.30 C. d. kon­
certu. 23.00 Muzyka taneczna. 

ąarii. Będzie to dla naszych lekko­
atletów ostatni etap leąorocznych 
przyąotowań do Olimpiady. Gospo­
darze, mówimy to z pewna nutką 
zazdrości, urzadzil! się bardzo do­
brze, w pore zapewniając sobie 
sla%l wielu doskonałych lekkoatle­
tów. Przyjadą więc do Sofii Wę­
!lrzy, których ekipa Jest ... Popatrz­
my zresztą sami: IHAROS, ROZSA· 
VOELGYI, TABOR! - trzej musz­
kieterzy średnich dystansów, KO­
VACS. SZABO. BERTA - świetni 
długodystansowcy, mistrz Europy 
na 3 km z przeszkodami - ROZ· 
SNYOI, KRASZNAI - oszczep I 
~ZECSENYI - dysk. Siadują dalej 
Rumuni, Czechosłowacy, no t na-
sze asy. 

Do Sofii wyjechało 16 lekko­
atletów polskich: Majka, Krze­
sińska, Figwer. St. Lewandowsk.i, 
Grabowski, Adamczyk, Sidło, 
Rut, Janiszewski. Walczak, Ma­
ka.maski, Krzyszkowiak, Niklas, 
Bugała, Kreft i Iwański. 

W wielu konkurencjach nasi za­
wodnicy tworzą pary - takie, ja­
kie byśmy w tej chwili wystawili 
do reprezentacji. Tak WV!lląda sy­
tuacja w oszczepie kobiecym l mę­
skim, skoku w dal, o tyczce I w mło 
cie. Co do liczebności ekipy nie 
mamy zastrzeżeń - inne państwa 
wystawiają leź tylko kilku albo 
kilkunastu zawodników. 

Obsada niektórych konkurencji 
wymaga jednak pewnego zastano­
wienia. Np. MAJKA jest bez wąt­
pienia naszą najrówniejszą I przy 
tym pi~wszon:ędna oszczepniczką, 
ale zwiedziła już tyle krajów, :ie 
p'Jjawienie się młodej 1 też bardzo 
dobrej WOJTASZKOWNY w Sofii I 
nie stanowiłoby wielkieoo ryzyka. 
Nie można też pokwitować milcze­
niem absencji mistrza Polski_ w wy 
sok.kh płotkach - KOTLINSKIE­
GO, który zapowiada się Jako płot­
karz wielkle!lo formitłłl, oraz nieo­
becności GRALEWSKIEGO. Dla 
nas, łodzian, brak Gralewskie!IO w 
ekipie „na Sofię" wydaje się po 
prostu nieporozumieniem. Pamięta­
my, jak ten miody 800-metrowiec 
„rozkładał" piekielnym finiszem 
na łódzkim stadionie samego rekor­
dzistę Polski - KREFTA. Wydaje 
się ta.kie, że po ostatnich wynikach 
miejsce w ekipie należy się choćby 
jednemu trójskoczkowi. No I PIĄT­
KOWSKIEMU przvdalbY się start 
sofijski. Jeśli łodzianin ma być na­
sza nadzieją w dysku, musimy mu 
udostępnić dużo startów I to w 
silnej konkurencji. 

Skończvłv sle fut wyjazdy po 
naukę. Do Sofii jedziemy po suk· 
cesv„ Ltczvmv na nasze „koronne" 

06) 
i/ 

ADAMCZYK 

SIDŁO 

Oto mamy ostat.nio do za.noto 
wania. bezprzykładny wybrvk 
chuligana na za.woda.eh lllistrw 
wskich między KS im. Stalina a 
Unią. Jeden z członków pr..-<v­
dium sekcji pilki nożnej LKI\:F 
staJ się ofiarą napaści na. boisku 
ze strony l"OZ\vydr7,onego zawod 
tti:ka. 

Owornikowi oraz kilka mniej­
szych kar za drobniejsze wykro­
czenia.. Wskazuje to, 1z w •n­
nycb koła.eh spQrtowych pr<H•a 

Gdy sędzia za\vodów Damala- nad wychowaniem mł<>dzit>:7y 
ski zmuszony był wykluczyć z również nie jest w sposób wbś­
gry kapitana drużyny B-kla.so- ciwy postawiona. A bez akcji 
wej KS im. Stalin.a., Henryka wychowawczej w poszczei;ól­
Jurczaka, zam. przy ul. Swier- nycb kołach sportowych, be·z 
czewskiego 54, za rozmyślne ko pracy prowadzonej od podstaw 
pruęcie przeciwnika w chwili, niesposób oczekiwać od zawod­
gdy ten był bez piłki, winowaj- ników właściwej posta.wy na 
ca, schodząc z boisk.a. vi-"Ldłuż\ boisku. 

łlinii a~towi:!„ SPot;'c~!_, owego ć!z!a J a.skra.we zaniedbania jakie w 
acza I w vuI>OWieuu , na zwi·o- tej dziedzinie obserwujemy 
coną. w grze~~ sp?Sob uwag.], wśród piłkarzy KS im. StaHna 
wyJrue1:Yl p1ęsc1ą ei.os zwalając nie wyrażają się, niestety tylko 
go z nog. w wyezynach podczas samej 

Wypadek ten i okoliczności gry, gdyż źródło ich wys.oee nie 
ja.kie mu towarzyszyły nie wy- sportowego zachowania się i ka 
m2.gają komenta.1-i:y wla.d'1i" rygodnych występków ma swój 
l)iłka.rskie post.a.nowily raa; na początek przede wszystkim w 
?.a.wsze wyeliminować chuligana. nadużycia a.lkoholu. Stwierd7.o­
z życia spo.riowego wymierzając ne bowiem zostało przed me­
mu dożywotnią dyskwalifika.rję. 

Pierwsze zwyciąstwo 
hokeistów polskich 
w C:SR 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Ale nie Jest t-0 jedyna. kara ja 
ka. spotka chuligana. Henryka 

" Jurczaka. Prezydium sekcji pił­
ki nożnej LKKF działając w 
imieniu I>OSZkodowanago posta­
uowilo skierować sprawę d-0 P•«> 
kuratm-a z wniooltiem pociągnię 
cia Jurczaka d-0 odpo-wiedzial­
ności sądowej. 

Zły przykład da.ny przez ka­
pitana drużyny podziała.I na in­

W I lidze pozostały do rozegrania 
tylko dwie kole_\ki 

••• a w dalszym ciqgu 
nie· wiadomo • nic 

nych zawodników, bo oto na. A może nareszc~ nadszedł kores i Ruch. Toteż Jeśli w pozostałych 
tych samych zawodlulh (a był to niepowodz.eniom, może drużyna dwóch spolkanlach ze Stala I 
pn:f"dm~) lewoskrzydłowy ze- otrząsnęła się już na tyle, że moż- CWKS Włókniarz dozna porażek, 
spolu KS im. Stalina, Wiesław na na nią liczyć - żvwit; nadzieję może zakończyć mistnoslwa na ós-

zwolennicy WŁOKNIARZA przed mej lokacie. 
Ka.czQlarek dopuścił się równie-.i. niedzielnvm meczeI\l w ~O!;nowcu 'VlSŁA gra z GORNIKIEM (RA· 
rozmyślnego faulu, za oo sp01ka ze STALĄ. Wszystkim wprawdzie · DLINI, qra u siebie, a więc ma 
la go roczna. dyskwalifika.cja. wiadomo, że łodzian czeka bardzo szanse na zwycięstwo, chociaz Gór 

ciężkie zadanie, ale przecież nawet nikowi potrzebne są punkty do u-
Dalsze wypadki, jakie ZMzły - w warunkach o- trzymania się "' lidze. RUCH wy-

w iym dniu na boisku, świadC'Lą ~I @ słabieoia zes0<>łu jeżdża do KOLEJARZA, a v. Po-
w sposób nie budzący najmniej brak1em Barana 1 znaniu wszystko jest możliwe. 
szych wątpliwości, że w sekcji ~ Stusia byłoby non Do ciekawszych spotka!! niedziel 
piłki nożnej KS im. Stalli.na żle ~ sensem stawiać nych zalic!:yć trzeba w pierwszym 
się dzieje, że czas na.Jwyższy, ,-Oo., 'ń'.łókniarza n.a 7 rzędzie qrę LECHTI z GWARDIĄ 
i.eby RO ZS Wlók.ni.arz wejrzała :X: qory stracone1 po WARSZAWSKĄ, która łatwo może 

'- zycji. pozostawić punkty w Gdańsku i ... 
W panujące tam stosunki i u- I < Pamiętamy mecz pożeqnać się z szansami zdobycia 
zdr<JWila atmosferę. Zakończył ze Stałą w lodzi tytułu mistrza. w lepszej sytuacj: 
się przedmecz, ale nie zak-ońc;zy to Jedno z naj- znajduje się CWKS. qdyż gra u 
ły się chuligańskie p-0pisy '7.a- ' ładniejszych spot siebie. a jeqo przedwnik GWAR-
wodników KS im. Stalina. Ml<ld _ kań tenorocznego DIA BYDGOSKA, z ktorą przegra! 
szych kolegów zluzowali sta.rsi sezonu. Włoknlarz był :wtedy w w pier·Kszej rundzie, mimo wszyst-

. szczytowej formie i odnlosł zasłu- k · t I b I · · L z. zespołu _A-klas°':"ego. Widocz- żone zwycięstwo 2:l, które utoro- ;~ia~es 5 a szym zespo em niz e-
rne kopame przeciwnika na.lezy wało mu droqę do wiosennego ty- Wynik meczu POLONIA _ GAR 
do stałego repertuaru wykr-0- tulu mistrza li!li. Dzisiaj nawet szó- BARNIA jest wreszcie memnieJ 
ozeń, bo za podobne przewirue- sta pozycja w tabeli, na jakiej się ważnv. Bo tu w qrę wchodzi kwe­
nie Hie."l)Dlim Czesny „wyleciał" znalazł, jest za!lrożona przez Wisie stia spadku, którvm Polonia rów-

konkurenc.fe, a więc żeński I mę- WAŻNE TELEFONY 
ski oszczep, skok w dal (również llftf}~r..1-• ?Jd•(ll\V~ 
Krzesińska} 1 o tyczce oraz młocla· . Pog~. Ra?=kowe 254A4 ~Vo ~u. Ił.I 11-łJtK 

LĄCZNOSć (Jó~fów) 

nież iest zaqrożona. 
II liqa jest już wolna od niemal 

wszystkich watnllwości. Dominują­
cvm pozycjom Budowlanych i Gór. 
nika z Zabrza nie jest nikł w sta· 
nie zaąrozić ! awans ich do t ligi 
należy przyiać za pewnv. lak samo 
jak spadek Tarnovii I Polonii (Lesz 
no}. Jedynie chodzi o to, klo bę­
rlzie tym trzecim snadkowlczem: 
kielecka Gwardia, A.KS, a mote ... 
Górnik z Wałbrzycha, Iem nie do­
pisze mu szczęścte w pozoslalycb 
meczach. 

rzy Niezłv czas może uzyskać rów Straz Pozarna 8 •.,;=•-="'-"'--JW1•-.....;-.....-.-.....,;;;;,__ _________ _ 
: · L AN j Kom. Miejska MO 253-SO h· . 

„Konwój dra M" i::. 
19 dozw. od lat 14 

FOTOPLASTIKON (Pio 
trkowska 67) .. Nowa 
socjalistyczna. WarsoLa­
wa" g. 14-20 

niez w biegu na 1 500 m EW - M' . ki o' Info 159_15 szyc . „Królewna Zab SOJUSZ !Nowe Złotno) 
00,.YSKI. jeśli potrafi mądrze po- ieJS sr. r. j ka." g. 16. 17 „Swiąteczny wieczór"1 

· · llLODA GWARDIA iZ:e g. 18.30 dozw. od lat 12.
1 biec z We!lrami. 'flLEA!"'"n"' l 2) N b ka- STUDIO '8y,;trzvcka 1-~) 

, ··· ·~• ona „ a. a.ry ,.,.„ , , •. b"et „ J. SZEL dach Hamburga." g. 16 „iuaosc A.O 1 y g.• 

NOWY (Wieckows.1!i~it~ 18. 20 dozw. od lat 12 sih~~ozv-;K~~~e:~, D . ' ~-

KRZYSZKOWIAK 

15) g. 19 „Lazma: MUZA (Pab:arn7,ka LNJ 123) •• Achtung! Banw- yzury ap e~ 
(prZEdst. zamkmęte) „Urok szata.na g. 18, ten" g 18 20 dozw 

JARACZA !Jaracza Ul 20 dozw. od lat 14 od lat i4 • ., Lifuanowskiego 1. Piotr 
g. 19 „KraJmwiacy i PIONIER 'Franciszkań- SWl'I Ratuckl Rynek) ~<>wska. 25. Łagiewnicka 
górale" ska 31) .,Konik polny" .,Zwiadowcy" g. 18. 20 20• , PJ<>1.rkowska 307. 

POWSZECHNY 'Obr. g. 17. 19 dozw. od lat dozw. od lat 14 Gdan-;ka 90, . . Narutmq-
Stalingradu 21) !! '9 12 Ti\TRY cSienlGewicza 4,1) c~ 4-, Arm11 Caerwr~ 
.,Nauczyciel tańców" POKO.l (Kazimierza 6) :.sta.ra forteca" g. l,o. ne1 8. Srebrzyńska 67. 

MUZYCZNY !Pt?trk~w- .,Pogromczyni tyirrv- 18. 20 dozw .od lat .2 Af! Al. Kościuszki 4~ 
ska 243!, g: 19.l;:i .• Wik- sów" g. 17. 19 dozw. WOJ_,:-10SC <Przvbvsz~w pełni stałe dyżury n~nc 
t<>ria i .1eJ huzar" od lat 7 sk1ego 16) „Wyroc.z-

•• PINOKIO" CKopern1!~a . nia" g. 16, 18, 20 - DYŻURY SZPITALI 
16) <;. 18 „Urwi~y" POLONIA CPi7trk<;;'V5 ka dozw. od lat 12 • . . 
(prze<lst. zamknięW) 67) .• Trzy s~rty g, WLOKNIARZ f Próchni- . Połozmcw - 1nnekolo-

•• ARLEKIN" CPiotrko-.v- ~4~· t 1~· 20·10 dozn. ka 16) .• Konwój • rira inczny: Od !!. 8 do '.lO: 
ska 152) g. 17 . .Jaś i a l\t" I?. 16. 18. 20 · dozw. Szoi.tal im. dr Wolf. ,, I. 
Ma.łll'osia" PRZEDWIOSNIE :że.- od lat 14 Łagiewnicka 34-36. Od 

rorns.kiego 76) •. Rio . ~odz. 20 do 8: Szoi1.c; 1 
Escmulido" g. 18, 20. WISLA. 1~~rma nr I) i~ •• M. Cur:ie-Sklodow-
dozw od lat 14 „Trzl)iotka g. l6. l8. sk1e1. ul. Curie-Sklodow 

· , _. . . • 20 dozw. od lat 16 skiei 15. BALTYK CNarut<JoWicza1 '.\fo\J4. K·J.n .~k..:.,.go 1.81 z.\rnrTA rwa.rvnski<?- . . . . 
20) „.\listrz świoata" g.I „ Oumna. krc)lewna" i!. ., 0 >6) Wvieci •pool Cb1~1r~a: Szpital un. 
16, 18, 20 dozw. od lati 17. 19 dozw. od Lat 7 Or'il'~'a" g. 1.8. 20 dó.zW_ldr _?•:·og<>wa. ul. Wól-
14 IROYI .\ ;Kalioz.ews!Ge!?O od iat f4 .czan;;ka 195 

GDYNIA ITuwllna 11X ?) ~4) „Szer5zeń" g. lf).1 DWOR(:OWE rowo~I Ir.terna: Szpital 'm. 
Prog:-am . filmów io><:. lB. 20 dozw. od lat 121 Ka ti.ok:il .Cwaga! r:hu-. dr $'.'2-rlinga, ul. Sterlin-
oświatowych .. Błekit- REK<)RD (Kalisrewsk;e- lie-ani" .. P„~ac lnwali-,ga 1-3. 
ny krzyż" g, 18, 19.30 I?o 21 .. RQmeo i Julia" dów" .• Telegram". <? . La.ryngologia.: Szpital 
dozw. od lat 7. Pr<'- g. 17. 19 dozw. od latl 16. 17 . 18. 19. 20. 21 im. N. BarEck'ego. t.1. 
gram dla naimlod- 12 22. dozw. od lat 7 Kopcińskiego 22. 

Spośród niedzielnvch spotkań je<i 
no zv.!aszcza zas!uquje na spec'al­
na uwaqc, a mianowicie. mecz BU· 
DOWLANYCH z GÓRNIKIEM (ZA­
BRZE!. którv zadecvduje o tytule 
mistrza II liqi. Wydaje się, że w 
lepszym położeniu znajdują si<; Bu­
dowlani. adVŻ ta decvduiąca roz· 
qrvwka odbędzie się w Opolu 

Poza tvrn qraja: CWKS (Byd­
qoszcz - Szombierki, Górnik l'\o\'.ał· 
brzychl - Polonia !Leszno). Cra· 
covia - Gwardia IKif>lce}, Tarno­
via - AKS, Marymont - CWKS 
(Kraków) I Stał (Gdańsk) - Na­
przód. 

W ramach rozqrywek o wejście 
do Il ligi graja w niedziele: Pod­
lesianka - Gedania, Sparta !Lubań) 
- Bzura !Chodaków}, Stal !Mielec} 
- \.Ylókniarz (Pabianice} i \Varia 
(Poznań} - Beskid (Andrychów). 

Czy zdobyłeś 
SPO? 
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